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Prenumerata miesięczna wrax u od- 
noszeniem do doma zi 2.50. 
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Szef wileńskiego „o Dzomu zawieszona 


zaobronę gen.Zeligowskiego 


szefa O. Z. N. gen. SŚwarczyńskiego. 
Inż. Perzanowski zgłosił się dnia 
26 b. m. do szefa Obozu Zjednocze. 
nia Narodowego. gen. Skwarczyńskie 
go. składając rezygnację z zajmowa. 
mego dotychczas stanowiska. 
Szef Obozu Zjednoczenia Narodo- 


Dnia 25 b. m. w związku z oświad 
tzeniem, podanym w prasie wiłeńs- 
kiej z dnia 23 b. m., przewodniczący 
okręgu wileńskiego organizacji wiej 
skiej Obozu Zjednoczenia Narodowe 
80 inż. Stanisław Perzanowski zos- 
tał zawieszony w czynnościach przez 


aa JEŻE BGC 
Zmiany w BŚzomie 


kim ustanowionych ma byé kilku in. 
spektorów Wydziału Wykonaweze- 
go. Inspektorem takim został już 
mianowany p. Zdzisław Karr-Jawor- 
ski, b. redaktor „Dnia Pomorza*. 


Warszawa (tel.) W najbliższych 
dniach w wydziale robotniczym OZN 
raz w Zjednoczeniu Polskich Zwią” 
ków Zawodowych dokonanych ma 

Yć szereg mianowań. Przede wszyst- 


wego rezygnację przyjął, powełając 
tymczasowo ma stanowisko przewo- 
dniczącego organizacji wiejskiej O- 


bozu Zjednoczenia Narodowegi ok- 
ręgu wileńskiego p. prof. Staniewi- 
CZA. 


Zmiany w Funduszu Pracy 


Ag. „Kabel“ donosi o krążących po 
słoskach według których w majbliż- 
szym czasie należałoby oczekiwać w 
Funduszu Pracy zmian na kilku kie- 
rowniczych stanowiskach. Przede- 
wszystkim zaś mówi się o ustaąpie- 
niu maez. Biura Studiów F. P. dr. 
Wśeickliey, który — według tych po. 
głosek — miałby obżąć stanowisko 


Chłopi nie wyrzekną się 


praw KDOEECSJCZEUYYCH 


knie się praw politycznych. 


Prof. Bujak zabrał głos w sprawie 
Trzeba się zgodzić z tym, że Pels- 


chłopskiej w miesięczniku „Wieś i 
aństwo*, w którym stwierdza, że 
Walka o prawa wsi może jeszcze to- 
zyć się długo. 

Jeżeli wsi jest 
Walkę, bo chociaż bardzo liczna jest 
Ma rozprószona po całym obszarze 
Państwa, to z drugiej strony trudno 

także pokonać, bo jest pna wszę- 


twudno wygrać tę 
niami wśród socjalistów, 
muńska pisze, iż w kompetentnych 
kołach politycznych mówi się o tym 
że partia socjalistyczna w Rumunii 


e 


prasa ru- 


A i dosyć świadoma swojego inte- 
"su i swoje krzywdy. 

Rząd rozporządza siłą, może więe 
R walkę wygrać, ale czy będzie zwy- 
fęstwo Polski - to wielkie pytanie. 

łaściwie to nie jest żadne pyta- 


"ie, jeżeli się zważy: co może zna- W trójkącie miejscowości Scharn- 
ĉ na wypadek wojny obojętność 
ierność chłopa. 


Należy wobee tego wyzbyć się złu 


hausen — Neuhausen — Plieningen 
obok Sztułtgartu oraz w pobliżu są- 
siednich wzgórz, wybudowano w o- 
statnich czasach dwa nowe podziem. 
ne lotniska wojskowe, otoczone sze- 


Sąd Okręgowy w Krakowie 
ydział IV Karny 
Dnia 22. 1. 1938 
Sygn, IV Pr. 30/38. 
Saq Okręgowy, Wydział IV Karny w Kra- 
Wie na posiedzeniu niejawnym w dniu | 
r Siejszym po wysłuchaniu wniosku Proku I 
ta Sądu Okręgowego w Krakowie 
następujące 
postanowienie: 
1) Zatwierdza się po myśli S$ 489. 493 


A 


| austr. proc. karn. zarządzoną i wykonaną 
przez Starostwo Grodzkie w Krakowie dnia 
1 stycznia 1938 konfiskatę czasopisma 
„Krakowski Kurier Wieczorny“ Nr. 15 z da 
ty 16. 1. 1938 z powodu treści: 
1) artykułu zamieszczonego na tr. 3-ciej 
S05 


£ 


pt. „Pechowy tener międzynarodówki 
spodurczej'* w ustępie od słów „Zanim wy- 
razimy* do słów „międzynarodowym gra- 
czom“ — zawierającego znamiona wyst, z 
art. 170 kk. 

2) Zakazuje się dalszego 
skonfiskowanej treści powyższego artykułu 
a zakaz ten ma być ogłoszony w przepisa 
nej formie w najbliższym numerze czasopi- 


wy- 


rozszerzania 


BE ży nowoczesne 


sma „Krakowski Kurier Wieczorny” i w 
w olbrzymim wyborze Dzienniku Urzędowym. 
3) Cały nakład  skonfiskowanego* druku 


kd KE E ma być zniszczony. 
Da LAW Wanli 


KRAKÓW, SZEWSKA 26 


Protokolant: sekr. Czubin — Przewodni- 
czący Wydziału IV  Horski Za 
zgodność Kierownik Sekretariatu: Piotr Py- 
zik. 


W związku z ostatnimi aresztowa- | ulegnie rozwiązaniu. 
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i wojskowe w pobliżu Sztuttgartu 


| 
feic, a nadto jest już dosyć oświeco I 
l BOB EAT. i 
| A g CH GW BZ 
W ą 
Czy, 
ib 
Renia, że chłop się da wyprowa- | | 
bić w pole pięknym słowem i wyrze 
| WZORZE OE OCZ POOR AA AOKI ra WORWO CZ 


| 


ka jest i długo jeszcze będzie pańs- 
twem chłopskim.* 


Pod rządami faszystów rumuńskich 


Również roz- 
wiązane mają być związki zawodowe 
jak to zapowiedział niedawno w jed- 
nym że swycz przemówień minister 
pracy.'* ? 


regiem umoenień fortyfikacyjnych. 
Do budowy tch lotnisk użyto 3.000 
robotników, pochodzących z Zagłębia 
Saary. W miejscowości Zufenhausen 
pod Szłuttgartem kończy się budowa 
kilku bloków koszarowych. W la- 


BA OO LNU Se T 1 aw RAO D 


OBCHÓD ROCZNICY LENINA 
obchodem ku czci... Stalina. 

Według tradycji ostatnich lat ob. 
chód roeznicy zgonu Lenina staje się 
właściwie obchodem ku czci Stalina. 

Obecna 14-ta rocznica nie stanowi 
wyjątku. Wszystkie dzienniki sowie 
ckie, zaczynając od składania hol- 


"dów dla zmarłego, przechodzą micz- 


włocznie dv podkreślenia, iż „dzieło 
Lenina żyje wyłącznie dzięki Stali- 
nowi, 

„Prawda Nr. 21 zamieszcza arty- 
kuły, których tytuiy mówią za siebie: 
„Działacz polityczny typu Lenina— 
Stalina". „Leninowska bezkomprowi- 
sowość i nieprzejednanie*. Artykuły 
te mają na celu uzasadnienie terroru, 
stosowanego przez Stalina w stosun- 
ku do „starych bolszewików“ — 
autorytetem Lenina i każdy z nich 
podkreśla „wierność Stalina zasadom 


taktyce i strategii Lenina. 


| cesu, 


kierownieze w jednej z instytucji sa. 
morządu gospodarczego na prowin- 


PREZ. BENESZ DO NARGDU POL. 
SKIEGO... 

O niezwykłem powodzeniu pamięt. 
ników Prezydenta Czechosłowacji dr 
Edwarda Benesza p. t. „Odrodzenie 
Narodów“ może świadczyć fakt, że 
w cztery miesiące po ukazaniu się 
pierwszego wydania, pojawiło się wy 
danie drugie. Pamiętniki Benesza są 
wielkim wydarzeniem politycznym, 
ponieważ prezydent Częchosłowacji 
po raz pierwszy zwraca się w specjal. 
nej przedmowie do polskiego wyda- 
nia pod adresem Narodu Polskiego, 
pisząc między innymi: „Leży w inte- 
resie obu narodów i w interesie ogól. 
nym, aby narody nasze porozumiały 
się ze sobą i przyczyniały się wspól- 
ną pracą — w ścisłej i przyjacielskiej 
zgodzie — do utrzymania nowego po- 
rządku prawnego Euroy i pokoju po- 
wszechnego. 

z 


rtyfikacyjne 


sach pod Boeblingen oraz na wzgó- 
rzach pod Esslingen rozpoczęto budo 
wę szeregu nowych obiektów wojsko 
wych. 


Ostre kary na badaczy pisma św. 
w Niemczech. 

Królewiec (tel. wł.) W czasie pro- 
wytoczonego kilku członkom 
sekty badaczy pisma św. przed sądem 
w Królewcu, oskarżony 30-letni Ber. 
necker oświadczył przed trybunałem 
że nie uznaje narodowo-socjalistycz- 
nego hymnu, nie będzie oddawać po- 
zdrowienia hitlerowskiego, nie obej- 
mie nigdy żadnego stanowiska urzę: 
dowego w Trzeciej Rzeszy, nie złoży 
żadnej przysięgi, nie będzie służyć ni. 
gdy w wojsku. Gdy opuści więzienie, 
będzie nadal szerzyć prawdy, głoszo- 
ne przez sektę. Sąd skazał Bernecke- 
ra na 4 lata więzienia: a żonę, która 
razem z nim odpowiadała, na 2 lata. 


Ju i 
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KRAKÓW, STRADOW SÍ 


KRAKOWSKI KURIER PORANNY 


Jeszcze daleko do wieczora 


Prawdą najoczywistszą jesi, że 
rząd obecny wisi w przestworzu, tj. 
nie ma oparcia w społeczeństwie. 


Przyznaje to nawet tak kompetentna 
w tej materii  osobistość: premier 
gen. Składkowski, który na jednym 
z posiedzeń senackiej komisji budże 
towej powiedział: „Kiedy p. Prezy. 
dent i Marszałek Rydz - Śmigły ka. 
zali mi ciągnąć te rządy. przypusz- 
czałem, że będę je ciągnął bez opar- 
cia w społeczeństwie przez kilka mie 
sięcyć. A tymczasem ciagnienie to 
trwa już dwa lata i stosunek społe- 
czeństwa do rządu uie zmienił się. 

Wszyscy uznają, że ten stosunek 
jest nienormalny. Znowu powołamy 
się na p. premiera: który w tymsa- 
mym przemówieniu powiada: +.Cią- 
gnę dłużej” i dlatego wyskakują np. 
takie wypadki. jakie się działy w Ma 
łopolsce. 

Wyskakują znaczy. że rząd z0- 
stał nimi zaskoczony. A dlaczego? 
Ponieważ nie ma czucia ze społeczeń 
stwem i nie wie. co ono myśli i za: 


niesień konfidentów takich rzeczy 
znać nie można. 
Co z tej sytuacji logicznie wynika? 


mierza. 
Ze samych relacji starostów i do- | 
Wynika, że powinien przyjść rząd. 


który miałby łączność ze społeczeń. 
stwem, który pilnie nastawiałby us. 
cha na jego potrzeby i żądania, ktory 
komunikowałby się ze społeczeń- 
stwem nie tylko za pośrednictwem 
policji i sądów karnych. Skąd jednak 
taki rzad wziąć? Sam rozkaz nie po- 
woła go do życia, przeciwnie 1l- 
tworzy między nim a życiem tę sa- 
mą lukę, jaka istnieje dzisiaj. 

Powiadają: OZN! Niech OZN utwa 
rzy rząd. mając rzekomo większość 
w Sejmie. Czy to jednak możliwe. je” 
żeli już nie zaraz. to po kilku tygod- 
niach. po sesji” 

Na to pytanie odpowiemy slowa- 
mi p. premiera: wypowiedzianymi w 
tej samej komisji senackiej w piątek 
21 bm.: „Marzę o tej chwili, kiedy 
Obóz Zjednoczenia Narodowego bę- 
dzie mógł tak wzrosnąć w siłę. żeby 
był organizacją mającą wpływ na 
politykę państwa”. 

Jak można i należy rozumieć le 
słowa? Nie inaczej, jak w tym sew 
sie, że OZN jeszcze nie wzrósł do ta- 
kiej siły, aby móc objąć rządy. To. 
jesi czysty rezultat blisko całoroez- 
nej działalności OZN. 

A czy za kilka tygodni, dajmy na 
to z końcem marca, OZN osiągnie si- 
łę potrzebną do objęcia rządów? Czy 
to, co nie udało się płk. Kocowi w 


Fabryka drożdży 
powstaje 
w Tczewie 


W ciągu dwu ostatnich łat podej- 
mowane były próby wywozu polskich 
drożdży. W tym okresie eksportowa- 
no po 40.000 kg. rocznie do Palesty” 
ny i Syrii, od października zaś roku 
ub. wszczęto eksport do Ameryki, 
który dotychczas wyniósł 50.000 kg. 
Pomyślne próby eksportu . drożdży, 
towaru bardzo trudnego w handlu 
zagranicznym (ulega on bowiem 
szybkiemu zepsucin) przyczyniły się 
do podjęcia budowy nowej fabryki 
drożdży w Tczewie: która, mając ko- 
rzystne położenie frachlowe produ- 
kowałaby specjalnie na eksport. Uru- 
chomienie fabryki stworzy więc no- 
wy okres pracy w tym dziale przemy 
słu. jak bowiem wiadomo, w okresie 
pierwszym, początkowym produkcja 
nasza uzupełniana bya importem. w 
okresie następnym zbyt był pokry 
wany całkowicie przez przemysł kra- 
jowy, obecnie. w dalszym rozwoju - 
przechodzimv do eksportu. 


przeciągu dziesięciii miesięcy. 
się gen. Skwurczyńskiemu w 
ciągu dziesięciu tygodni? 
Może być, a może i nie być. W 
każdym razie wedle autentycz 
nych słów kompetentnej osoby 


uda 
prze- 


daleko jeszcze do wieczora, tj. ulwo- 
czemia tak silnej OZN.owej większo- 
ści. aby mogła w kiczności z społe- 


CHLEB DO 
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Ustawa © zupewniemiu pracy i za- 
opatrzeniu dla uczestników walk o 
niepodległość wchodzi w życie. 

Ukazało się właśnie rozporządze- 
nie ministra opieki społeczńej. zawie 
rające przepisy, jak ustawa tw ma być 
w praktyce wykonywana. 

W ciągu najbliższych 36 dni praco 
dawcy mają nadesłać do wajewódz- 


kich urzędów pośrednictwa pracy 
wykazy, zawierające ogólną liczbę 
zatrudnionych pracowników. a po- * 


nadto wskazać, Hu już zatrudniają u- 
czestników walk o niepodległość. 

We wszystkieżw bowiem:  instytu. 
cjach i przedsiębiorstwach: zarów 
no państwowych jak i sawmorsado- 
wych i prywalnyeh — na 33 pracow- 
ników ma być wedle ustawy zatru- 
dniony jedem uszesłnik walk nie- 
podległościowychi 

Niestety nie wszyścy z nich rozpo- 


rządzają odpowiednimi siłami, by 
stanąć mogli de warsztat pracy... 


Od roku 1905: upływa już 33 łata, od 
191% już 24 laim. od walk o granice 
wolnej Polski w latacih 1919-20. już 
lat niemal dwadzieścia... 

Część zatyne uczestników  lych 
walk znajduje się w wieku podr 
szłyue część sterała w tyueh walkach: 
zdrowie; 

Tym ustawa zapewnie zaopautrze- 
nie na starość. otrzymują „pinis be- 
ne merenlium™ dobrze zasłwżyli się 
narodowi i państwu i HMorzystać 


PROJEKT Ni 


W najbliższynr czasie wniesiony 
zostanie do Sejmu czydowy projekt 
noweli do ustawy o pałistwowym po- 
datku dochodowym» wprowadzający 
do obecnie obowięyujących przepi. 
sów szereg zasadniczych zmian, ma- 
jących duże znaczenie dla życia go- 
spodarczcego. 

W pierwszym rzędzie wymienić 
należy częściową” realizację postula- 
tów sfer gospodarczych o zniesienie 
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ROZSZ ZZA ZOO a ma 


' Jległość ci: 


'WELI DO USTAWY 0 PODATK 


czeństweme pokusić się o rządy. 

Widzimy też skutki tego rozdźwię 
ku między chęcią a możnością w 
tym: co się dzieje w Sejmie względ. 
nie w komisji budżetowej. Żeby tak 
powiedzieć całą prawdę, to nikt wła. 
ściwie nie występuje jasno; bez ogra- 
niczeń i zastrzeżeń za rządem- 

Pp. ministrowie Poniatowski i Gra 


mają z zasiłku pieniężnego, bv nie- 
zdolność do pracy nie stała się przy- 
czyną głodu i niedostatku. 

Lecz poza. nimi znajduje się poka- 
źma ilość bojowców © wolaość. któ- 
rzy znajdują się w pełni sił. w kwie- 
cie wieku męskiego. } oni ta otrzy- 
muja ustawowe pierwszeństwo w u 
zyskiwaniu pracy. 

W ogólnej: liczbie pracowników fi- 
zycznych i umysłowych w Polsce sta 
nowią oni znikomą mniejszość. Wie 
my dziś aż nadto dobrze. że zew Jó- 
zefa Piłsudskiego, nawołujący do czy 
nu zbrojnego, do rozkucia kajdan 
niewoli, dotarł do stosunkowo nieli- 
<znych dusz i serc. że na poryw nie. 
podiegłośeiowy zdobyła się mała i 
łość ludzi. Dlaczego tak było, co na 
to wpłynęło dziś już należy do hi- 
storii... 

Tym bardziej jednak wobec tej ma 
tej liezlry uczestników walk o niepod 
ży na powojennym pokole- 


niu które korzysta z ich mozołu i 
krwi, ofiarności i ezynu. obowiązek, 
, by ani jeden z tych pionierów wolno- 


ści nie gorzkuiał w wolnej Polsce w 
bezczyrmmości. jeśli mu siły do pracy 
dopisu ją. 

Ludzie ei nie tylko wnoszą do każ 


dego warsztatu pracy bogate doświad 


czenia, wytrawność, hart i sumien- 
ność, zdobyte w jak najcięższych wa 
runkach walk niepodległościowych — 
ale stanowią również dla najmłodsze 


dochodowym 


podwójnego opodatkowania osób pra 
wnych. Projektowana nowela prze- 
widuje bawiem zniesienie podwójne- 
go opodatkowania przez zwolnienie 
od podatku dywidendy od akcji w 
spółkach akcyjnych oraz udziałów w 
spółkach z o. o. i spółdzielniach otrzy 
mywanej przez akcjonariuszów ji 
udziałowców. z pozostawieniere opo- 
datkowania całości zysku bilansowe: 
go w spółce. 


BE UT" TEOPCA NOETWSKE WEEK WEENESCSZO ENO 7. o RER 1) 


LUDWIK MA'5CHOFF. 


Prawda teraz kreczy 


Przed ołtarzami bratniej nienawiści, 
pogaście Światła, © bracia moi! 


Próżną jest trwoga: że was noc otoczy, 
że zatracicie cele pośród nocy: 
że zniweezycie szczęście własnych dusz. 


ku wam na ziemię 


a Prawda 


Prawda 
i wiedzie z sobą dzień, nowy, uroczy, 


Patrzcie! Z słonecznie jaśniejących wzgórz. 


teraz kroczy 


dzień wyzwolenia wielki dzień wolności, 
dla was o bracia, abyście w miłości 
podali wrogom dłonie mówiąc „Brat“ 


Weźcie ich z sobą pod dachy swych chat, 
wznieci wam jutrznię przyszłości 
i sto słońc świecić będzie wam w ciemności. 


Pogaście Światła o bracia moi, 
przed ołtarzami bratniej nienawiści! = 


| 
| 
| 
! 


ŻE ZASŁI 


jaka społeczno - padegogiczne. 


' jednego „niepodległościawca* 


es, znalazł się poza warsztatem p? 
iey, był zgorzkniały i przeświadc?” 


bownki oraz zam premer mieli kry- 
tyków, obronę zas sami  wnosili. 
Czy to może przemawiać za taką 
konsolidacją, z której mógłby wyło 
nić się inny rząd? Trudno to pytanie 
potwierdzić. jeżeli sami OZN-owcy 
należę do najpoważniejszych kryty- 
ków. a nie są w stanie zrobić lepiej. 


L. 
ETNIES TWE. Meer WB 
mm 
go pokolenia pracowniezego żywy 


przykład ofiazności, są ehlubą swego 
otoczenia, wnoszą w każdy warsztat 
pracę bezcenny, czynnik wychowaw 
czy: wartości moralne, symbol służ- 
by diu sprawy ogólnej. dla, narodu 1 
państwa. ! 

Już to sprawia, że udział tych. lu- 
dzi w każdym. warsztacie pracy jes 
wielee pożądany i ma znaczenie nie 


Ustawa bynajmniej mie obciąża wał: 
sztatów pracy tymi ludźmi przeszło 
ści. Jeden: na trzydaiestu trzech pró 
cowników nowego pokolenia, którzt 
o walkaciń niepodległościowych wić 
dzą już tylko z relacji właśnie ag 
brynajmaiej mie wiele... 

Chodzi obecnie o to. by ustawa #0 
stała w całej pełni zrealizowana. 


wykonanie jej w praktyce było © 
jak się dziś mówi — -stuprocent” 


we”. 

Nie wolno bowiem dopuścić. 
ahoćhy jeden z tych bojowmków ` 
wolność, jeśli ma i chęć i sły do p“ 


ab! 


nv, że wolna Polska nie zdołała © 
zapewmić możności pracy — je 3 
który * zaraniu młodości gotów BU 
poświęcić życie, by Polska była W 
na i by rynek pracy zależny był WY 
łącznie od sił własnych. a nie od © 
cej przemocy. 


Drugim ważnym postanowien 
noweli będzie wprowadzenie ryeal 
wego ustalania kwoty podatku « 
chodowego dla drobnych płatników 
analogicznie do  wprowadzość 
przed kilku laty systemu ryczałt! 
podatku obrotowym. Projekt now, 
nie przewiduje na razie, jakie kale 
gorie płatników korzystać będą 7 H 
czałtu, gdyż to wymaga przepi 
dzenia odpowiednich badań. zava 
jedynie upoważnienie dla 


miny | 
skarbu do wprowadzenia tej td 
podatku. 


: : i nA fo 
Wreszcie trzecim posunięciem ] | 
jektowanej noweli będzie — póź] 


towane względami słuszności — i 
nienie od podatku przychodów 


pokrycie kosztów utrzymania. 


= 1 

p 

GO UŁATWIA PRACĘ SZPIEĆ 
W SOWIETACH, 


Rozplakatowane zostały ostatni 
Sowietaceh „ciekawe zakazy” któ 
nieprzestrzeganie grozi karą HW; 
Tak np. w bramach nie wolno We 
szać spisu lokatorów, gdyż to uła git 
pracę szpiegom. Na maszynacii gl 
można umieszczać nazwisk wię 
cieli, bo i to jest grożne, przy ne jd 
logach nie wolno ogłaszać W A 
fabryce zmarły pracował woj. 
może zaszkodzić interesom kr yi 
Również i na wagonach nie woli. gn 
sać kredą dokąd idzie transport 
zawiera wewnątrz i t. p. Vi 

—— 0 


„Głos Narodu dostaje gęsiej skór. 
ki... Uf nie dobrze jest. „Upiór fron- 


tu demokratycznego w Polsce przy” 
biera realne kontury* — lamentuje 
„Glos Narodu". rozważając przyczy- 
ny odroczenia kongresu ludowców. 

Zdaniem księdza  Piwowarczyka 
front demokratyczny ma jeszcze 
szanse i „spotka Sie z sympatiami pe- 
wnej części opinii“, Jak dotąd wszyst 
ko w porządku, z tą tylko uwagą że 
obóz demokratyczny już dawno spot- 
kał się z sympatiami nie „pewnej 
części opinii“, ale z przygniatającą 
większością opinii publicznej w Pol- 
see, 

Ale „Głos Narodu“ nie byłby sobą. 
gdyby w przystępie lęku przed tą opi 
nią, i w obawie utraty tych resztku: 

jących wpływów. które dzisiaj je- 
szcze posiada. nie przyczepiał do te- 
go „frontu“ nomenklatury tak do- 
brze znanej. 

Wojna domowa: czarny dzień, kon 
federacja: komuna, Bóg wie, co je- 
Szeze przezaeny ojezułek J.P. wy 
myśli. Pewnie nicborak po nocach 
spać nie może, tak io dusza jego 
stracha się przed konsolidacją demo- 
kracji polskiej. Ale dajmy spokój 
„upiorom*, więcej głosu lęku, niż 
narodu“ i ograniezmy się do stwier- 
dzenia faktu już dzisiaj niesporne- 
no: obóz demokratyczny, obejmują- 
ty PPS., Stronnictwo Ludowe i Klub 
Demokratyczny, jest żywą rzeczywi” 
stością polityczną w Poiste i nie już 
tej prawdy dziejowtcj nie zmieni. 

Jeszeze kilka tygodni temu pokpi. 
wano z: obozu demokratycznego, ten 
Sam „Głos Narodu“, który dzisiaj 
przyznaje, że „front demokratyczny 
ma pewne szanse“, twierdził. że to 
tylko kilku redaktorów wyimagino- 
wało sobie pobożne życzenie powsta 
nia bloku demokralycznego. 

A tymezasem mówi się już głośno 

„upiorze frontu demokratycznego*, 
mówi się, że władze Stronnietwa Lu. 
dowego dlatego odroczyły kongres, 
bo pragną stanąć przed nim z „ go- 
tową umową w sprawie frontu demo. 
kratycznego*, 

Z tą umową w sprawie frontu de- 
mokratycznego „Głos Narodu* prze. 
sadza» bo kongres ludoweów nie bę: 
dzie musiał jej „weryfikować. 


ARCHITEKT LUDWIK WARTH 
Prezes Komitetu Obywatelskiego 
przywrócenia praw Krak. Szkole przem. 
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KRAKOWSKI KURIER PORANNY 


i Demo 


i to jest 


Życie ją zweryfikowało 
wystarcza jące. 

Ale obserwujemy jeszcze bardziej 
charakterystyczne zjawisko. 

Oto w obecnym(!) Sejmie posie. 
wie zdobywają się na odwagę mówic 
nia o przy wódcach opozycji, doma- 

sają się powrotu Witosa, zrealizowa. 
nia uchwał w Nawosielcach, porozu- 
mienia z ludowcami i PPS, i zmiany 
ordynacji wyborczej. 

To już postęp dość widoczny, to 
dowód, że konsolidacja lewiey pol- 
skiej musiała poważnie zaawanso. 
wać, skoro z trybuny sejmowej, z 
której dotąd rzucano tylko gromy 
pod adresem opuzycji, posłowie do- 
magają się współpracy z nią i reali- 
zacji jej centralnego postulatu: 


zmiany ordynacji wyborczej. 


(ratyczi 


I wypłynął projekt zmiany ordyna 
cji wyborczej w opracowaniu posła 
Ducha. Powiedzmy z miejsea: nie od 
powiada on żądaniom obozu demo- 
kratycznego. Ale sam takt, że zacznie 


się dyskusja na temat zmiany obec- 


nej, Sławkowej or dynacji wyborczej: 
wskazuje na to, że „wypadki sier- 
pniowe*, wizyty PPS. i Klubu De- 
mokratycznego na Zamku, nie były 
bezowocne, że głos ludu, ster chłop- 
skieh, rubotniczych i pracowniczych. 
zmalazł swój rezonuns mawet w tym 
Sejmie. 

Ba usiłuje się lansować koncepcje 
rządu: Składkowski — Rataj... Dużo 
w tej koncepcji „bałonu próbnego“ 
w pestaci kokietowania Stronnictwa 


Ludowego przez OZN., dużo checi 
dywersyjnego zamiaru  pokłócenia 


BILANS 


ANKU POLSKIEGO 


w NI. dekadzie stycznia 


W drugiej dekadzie sycznia zapas | zł. Zapas polskich monet srebrnych 


złota w Banku Polskim powiększył 
się o 0,4 miln. do 4356 miln. zł. na- 
tomiast stan pieniędzy zagranicznych 
i dewiz obniżył się o 2,9 miln. do 
34,3 miln. zł. Suma wykorzystanych 
kredytów zmniejszyła się o 49,7 miln. 
do 595,2 miin. zł; portfel wekslowy 
obniżył się o 37,6 miln. do 564,8, mil. 
zł: portfel zdyskontowanych biletów 
skarbowych — o 14 miln. do 4,6 mi- 
lionów zł.: stan pożyczek zabezpieczo 


nych zasławami wzrósł o 19 miln. 


EDA AM 0 


i bilonu obniżył się o 0,6 miło. do 


48,1 miln. zł 

Pozycja „inne aktywa" zmniejszy. 
ła się o 8.6 miln. do 222,9 miln. zł: 
pozycja zaś „inne pasywa* wzrosła 
o 1,2 miln. do 151,7 nailn. zł. Natych 
miast płatne zobowiązania Banku 
spadły o 26,8 miln. do 349,7 miin. zł. 


Obieg biletów bankowych obniżył 
się o 36,3 do 963,3 miln. zł. Pekrycie 
złotem wynosi 35:91". 


Stada zgłodniałych wilków 


nad polskim morzem 


W kilku powiatach polskiego Po- 
morza zaczynają coraz bardziej da- 


wać się we znaki miejscowej ludno- 
ści rolniczej stada zgłodniałych wile, 
ków, wyruszających w poszukiwaniu 
zdobyczy przeważnie z okolic Borów 
Tucholskich. Wilki muszą być napra 
wdę wygłodniałe, gdyż rzucają się na 


Walka o tytuł inżyniera 


Od szeregu tygodni śledzimy prze- 
bieg walki, jaką organizacje inżynier 
skie, grupujące przeważnie sfery u- 
rzędnicze rozpętały na łamach prasy 
przeciwko projektowi ustawy o ty- 
tule inżyniera: opracowanemu przez 
Ministerstwo W. R. i O. P., a zatwier 

dzonemu jednogłośnie przez Radę 
Ministrów. 

Dyskusja, która powinna mieć cha 
rakter poważny, spokojny» rzeczo- 
wy przerodziła się w pewnym wypad 
kach w skrajną, demagogię nie prze. 
bierającą w środkach dla swej obro- 
ny. 

Jesteśmy Świadkami niezdrowego 
odruchu wciągnięcia w wir walki stu 
dentów Wyższych Uczelni w kraju. 
Sądzę, że młodzież jest zupełnie nie- 
powołaną i niekompctentną do na- 
rzucania form i kierunku prac Rzą- 
du i władz państwowych przez wy- 
wieranie w tym kierunku jakiegokol 
wiek nacisku, a tym więcej na drodze 
nielegalnej i niepraworządnej, do ja- 
kiej zaliczyć muszę każdorazowy 
strejk. 

Grono profesorskie, Komitety ro- 
dzicielskie, rodzice powinny przeciw- 
działać i chronić młodzież od szkodli 


wych wpływów zewnętrznych, które 
odrywają ją od nauki, rodzą niena- 
wiść do Rządu, wywołują niepokój, 
depczą obowiązujące ustawy, prowa- 
dzą do niezgody: korupcji i niepra- 
worządności. Obowiązkiem naszym 
jest chronić uczącą się młodzież od 
tych szkodliwych elementów. 

Bezkarność  rozzuchwaliła pewne | 
czynniki demagogiezne do tego stop- 
nia, że w swej zaciekłości odważyli 
się zrobić Panu Ministrowi W. R. i 
O. P. ciężki zarzut, jakoby zgłoszenie 
przez Niego projektu ustawy miało 
cechy działalności na szkodę Pań- 
stwa. 

Nie dość tego! Uczniowie Politech- 
nik» Uniwersytetów w swych rezolu- 
cjach strejkowych grożą ponowie- 
niem strejku w wypadku przedłoże- 
nia projektu ustawy do zatwierdze- 
e AL 

W „IKC.“ robi jeden z inżynierów 
une według którego zalicza 
ogół inżynierów do klasy oficerów 
sztabowych w przeciwieństwie do 
techników, których zakwalifikował 
jako oficerów liniowych. Pragnę a 
nalogię prowadzić dalej i pozwolę so 
bie zaliczyć młodzież kształcącą się 


bydło, drób i zwierzęta domowe: pod- 
chodząc pod ludzkie domostwa, a 
nawet, jak donosi korespondeni agen 
cji „Kabel“ w jednej z miejscowości 
w okolicach Kościerzyny stado wil- 
ków wtargnęło w niewytłumaczony 
sposób wieczorem do obory, zagryza- 
jąc kilka sztuk bydła. 


| gros" "PE 


na wyższych uczelniach do kłasy pod 
chorążych. Uważam, że oficer szta- 
bowy powinien każdorazowo bez żad 
nych zastrzeżeń i wahań poddać się 
rozkazom Głównej Komendy, a nie 
zezwalać na objawy buntu, za jaki 
kwalifikuję  każdorazowy terror i 
strejk. 

W innym artykule „IKC.“ stara się 
autor udowodnić, że za nadanie ty- 
tułu inżyniera technikom będzie po- 
szkodowanym zleceniodawca, który 
będzie musiał za pracę techniczną 
zapłacić wyższe honorarium inżynie- 
| rowi, aniżeli zapłaciłby temuż same 
mu wykonawcy: jednak w charakte- 
rze technika. 

Jest to bezsprzecznie dowodem 
stwierdzonym przez autora prawa 
wyłączności w używaniu tytułu inży 
niera, prawo wyłączności zarobkowa 
nia na tym tytule, oraz przyznania: 
że przecież tytuł inżyniera jest zawo” 
dowym, bo zarobkowym, jak też po- 
twierdzenia, że praca technika do- 
równuje pracy inżynierskiej. 

Zapomniał niestety autor, że biuro 
inżyniera nie jest biurem rządowym. 
ani żadnym urzędem. gdzie musi się 
płacić pewne stałe i z góry ustalone 
Stawki, lecz każdy ma prawo iść po 
linii konkurencyjnej. 

Tytuł inżyniera jest we wszystkich 
państwach tytułem zawodowym. a 
nie naukowym. 

Niemcy, którzy 
woju i postępie na polu techniki 


przodują w roz- 
u- 


samych ludowców przed ich kongre- 
sem, — tło wszystko prawda, ale łu- 
dzą się autorzy, gdy tak naiwnie wy- 
obrażają sobie „współpracę” z opo- 
zycją. Sprawy posunęły sie za dale- 


ko. Pozostała tylka jedna, jedyna 
droga wyjścia: uchwalenie nowej, 


demokratycznej ordynacji wyborezej 
i przeprowadzenie jak najrychiej no. 
wych wyborów. 

Może się to komuś wydać nudnem. 
ale tak długo będziemy powtarzać 
żądanie nowych wyborów. aż wresz. 
cie postulat ten zostanie zreałizowa- 
ny. ” 

Żaden rząd w koncepcji: Skład- 
kowski — Rataj: któryby nie wyszedł 
z nowych, demokratycznych wybo- 
rów, nie będzie wyrazem opinii spo- 
ieeczeństwa. nie spełni swego zadania. 

Możemy uznać za zdrowy objaw, 
że posd Kamiński wy powiada się za 
współpracą z PPS. i Ludoweami, mo- 
żemy wyrazić życzenie, aby takiek 
rozsądnych głosów w obeenym Sej 
mie było jak najwięcej, to tylko mo- 
że wyjść na korzyść państwa, ale 
jak długo Sejm jako taki. nie zrobi 
jednego: nie zmieni ordynacji wy- 
herczej j po my sli żądań 90 procent lu 
dności, i sam nie zaapeluje do Pana 
Prezydenta, by go rozwiązał przed 
upływem kadencji, jak długo rząd 
inu do tego nie pomoże, i będzie pró- 
bował za pomoca takiego czy inne. 
go OZN „konsolidować* społeezeń. 
stwo. tak długo to społeczeństwo nie 
powie, że obećny Sejm i rząd są je 
go odzwierciedlenicm. 

A czas już najwyższy zerwać z 
sierkumi i  wszelakimi próbami 
„klajstrowania* sprawy. Oddajcie lu. 
dowi te, co ludowe, pozwólcie mu 
wziąć odpowiedzialność za losy pań. 
stwa. W tym dopcłni się szala jego 


żądań i uprawnień. Ster. 
„DU C 0“ 
LAKIERY AUTOMOBILOWE 


„PFAŃNERGGHMIOT" 


poleca SKŁAD FABRYCZNY 
„CENŃNTROFARB* 


KRAKOW, — BRACKA 11. 
TEL. 117-63. 


normowali u siebie tę spawę z korzy- 
ścią dla podniesienia gospodarczego 
i uprzemysłowienia kraju przez wpro 
wadzenie tytulatury inżyniera dyplo 
mowanego i inżyniera. 

Rząd austriacki w uznaniu wyso- 
kich kwalifikacyj zawodowych po- 
wierzał absołwentom szkół przemy” 
słowych stanowiska kierownicze i 
nadawał tytuł inżyniera. Dziwna ano 
malia, Absolwenci szkół przemysło- 
wych, którzy mieli możność, starali 
się za czasów zaborczych, uzyskiwa- 
li bez żadnych trudności ten tytuł: 
gdy natomiast absolwenci, którzy u- 
kończyli studia w tym samym czasie 
nie mogą obecnie tego tytułu uzy- 
skać. 

Student politechniki po ukończe- 

niu szkoły średniej uzyskuje natych- 
miast swobodę i wolność akademic- 
ką: co jest głównym powodem dłu- 
goletnich studiów poza normalnym 
okresem. 
Student szkoły technicznej, nie aka- 
demickiej, gdzie istnieje przymus 
szkolny w krótszym czasie opanowu.- 
je przedmioty i materiał naukowy i 
po ukończeniu szkoły jest natych* 
miast przygotowanym teoretycznie 
i praktycznie do objęcia samodziel- 
nego stanowiska. 

Do dzisiaj jeszcze nie tylko w 
przedsiębiorstwach prywatnych, ale ż 
państwowych i samorządowych ab- 
solwenci szkół przemysłowych zaj- 

Dokończenie na str. 4-tej 


DZIŚ W KIWOTEATRZIE 


Przebajeczna farsa pełna dowcipu i humoru. W rołach głównych: Jaan Crawford, Franchot Tene, Robert Young. 


w sobotę 29 bm. o godz. 3-ciej pop. 
w niedzielę 30 bm. o godz. 10i 12 przed, 


FRANCJA 


Dzienniki londyńskie podkreślają 
całkowitą jednomyślność pogłądów 
między W. Brytanią a Francją, jaka 
się ujawniła w ciągu wczorajszych 
narad min. Edena z premierem Chau 
temps i min. Delbosem w Paryżu. 
Korespondenci paryscy prasy lon- 
dyńskiej zgodnie twierdzą, że oba rzą 
dy pozostają wierne paktowi Ligi 
Narodów i opierać się będą w Gene- 
wie jakimkolwiek zmianom paktu, 
zwłaszcza zawieszeniu art. 16, dopó. 
ki reforma paktu nie okaże się prak- 
tycznie możliwą. 

W, Brytania i Francja nie złożą de- 
klaracji wspólnej, lecz odrębne, ale 
uzgodnione i tylko w tym wypadku 


a Eden, 


KRAKOWSKI KURIER PORANNY 


„WAW ID As 


Wesoła a zarazem pikantna komedia Molnara 


DAMA NA DWA TYGODNIE 


„DAMA NA DWA TYGODNIE“ stanęła u szczytu swej kariery 


Poranki filmowe „ZYCIE ULICY* 


„JKCB MOC O ZY o A O EA 20 + UTT L CCA. WPNE 


POZOSTA 


pałctowi Ligi Waro di ów 


o ileby ze strony innych rządów na- 
stąpiła inicjatywa, której W. Bryta 
nia i Francja uważałaby za koniecz- 
podobnie jak min. Delbos. w 
ne się przeciwstawić. W przeciwnym 


wypadku złożenie jakichkolwiek de- 
klaracji nie nastąpi i ministrowie w 
prywatnych kontaktach usiłować bę- 
dą przekonać innych członków rady 
że wysuwanie w chwili obecnej suge- 


w rolach głów. Luiza Rainer, Spencer 
Tracy. — Ceny miejsc od 50 groszy. 


Jean Crawford we filmie 


VIERNE 


styj natychmiastowych zmian: posta- 
nowień paktu nie jest celowe, oraz że 
„o ile w tak drażliwej sprawie nie spo- 
` sób dzisiaj osiągnąć jednomyślności, 
to lepiej ją wogóle odłożyć 


Wojskowe przymierze krajów północnych 
w obronie pokoju i niezawisłości 


Oświadczenie min., spraw zagrani- 
cznych Szwecji Sandlera w Riksdaku 
stwierdzające, że przywiązuje on spt- 
cjalną wagę do prac przygotowaw- 


koju i zupełnej niepodległości naro 
dowej — wywołało ożywioną debatę 
w parlamencie i prasie. 

Frederck Strom, wybitny członek 


ezych, mających na celu zapewnienie | szwedzkiej Socjalnej  Demokrac ji, 
państwom północnym trwałego po- | wygłosił przemówienie, w którym in- 


Jestem przeciwny redukcji płac 


Oświadczenie prezydenta Roosevelta 


Na ostatniej koniereneji prasowej 
prezydent Roosevelt wypowiedział 
się kategorycznie przeciwko zmniej- 
szeniu zarobków, czego domagają się 
kierownicy przemysłu metaluegicz-ne 


1 
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go. Jestem przeciwny redukcji płac 
— aświadczył prezydent — - ponieważ 
rynki przemysłowe zaieżą od kupna 
lndności robotniczej, a jeżeli pragnie 


ZBROJNE ODDZIAŁY ROBOTNICZE 


bronią Meksyk przed faszyzmem 


„Herald Tribune“ donosi z Meksy- 
ku, że rada narodowa konfederacji 
robotników meksykańskich wprowa- 
dziła „militaryzację* wszystkich zwią 
zków zawodowych należących do 
konfederacji. Milicje robotnicze nie 
będą nosiły uniformów, ani broni. 
Decyzja ta, jak oświadcza konfedera- 
cja. nie jest zwrócona przeciwko ar- 
mii gdyż armia jest powołana do 
ubrony pokoju i instytucji narodowej 


Dokończenie ze str. 3-ciej 


mują stanowiska kierownicze mając 
w swym personalu pomocniczym in- 


żynierów i spełniają swoje zadania 
bez żadnych zarzutów. ku zupełne- 
mu zadowoleniu swych  przełożo- 


nych. 

Absolwenci Politechnik z małymi 
wyviatkami oddają się służbie urzęd- 
niczej, gdy natomiast aDsoiwenc: 
szkół przemysłowych są pracowni- 
kami wolnych zawodów, jako przed- 
siębiorcy, wykonawcy, projektodaw* 
cy, podtrzymują przemysł, zatrudnia 
ja i kształcą siły techniczne przyczy 
niając się tym samym w wysokim 
stopniu do uprzemysłowienia kraju. 

Glosy inżynierów wolnych zawo- 
dów i na stanowiskach kierowni- 
czych zupełnie bezstronnie wypowia- 
dają się w artykułach prasowych za 
nadaniem technikom tytułu zawodo- 
wego inżyniera, tym więcej, że spe- 
cjalizujący pewne działy techniki 
przewyższają niejednokrotnie inżynie 
rów. 

Połska znajduje się obecnie w fa- 
zie podciągania jej na polu technicz. 
nym wzwyż i jest naszym obowiąz- 
kiem przygotować  jaknajwiększą 
ilość inżynierów, którzy dzięki swe- 
mu wykształceniu  teoretycznemu i 
praktycznemu we wszystkich dzie- 
dzinach techniki potrafią na wypa- 
dek wojny skutecznie odeprzeć ataki 
wroga, a w czasie pokoju dążyć do 


Konfederacji zaś chodzi o wychowa- 
nie fizyczne członków oraz o odpar- 
cie w razie potrzeby napaści grup fa- 
szystowskich. 

CETLE EA EE N 


Nieopodal portu Yulin na wyspie 
Hainan odbyła się bitwa pomiędzy 


japońskim statkiem wojennym i li- 
które 


cznymi dżonkami chińskimi. 
zmuszone zostały do ucieczki. 


uniezależnienia się na polu gospo- 
darczym, nie pozostając w tyle w 
uprzemysłowieniu kraju: a opanowu 
jąc wszelkie postępy techniki wytwo- 
rzyć tak konieczną i ważną samowy- 
starczalność 

Nadanie technikom tytułu inżynie- 
ra, podniesie ich ambicje zawodowe» 
spotęguje jeszcze więcej chęć do 
kształcenia tooniga i w rezulta 
cie przysporzy krajowi fak potrzeb- 


nych i pełnowartościowych na tym 
polu obywateli. 
Poniewaž artykuły prasowe, po- 


chodzące z kół inżynierskich urabia- 
jąc opinię publiczną, podnoszą alarm, 
tak że nie wtajemniczony czytelnik 
jest wprowadzony w błąd sądząc, że 
Ministerstwo W. R. i O. P. będzie na- 
dawać bcz żadnego obligu wszystkim 
technikom tytuł inżyniera, pozwalam 
sobie wyjaśnić, że jest to przedstawie 
nie tendencyjne nie odpowiadające 
zupełnie prawdzie. 

Projekt ustawy o tytule inżyniera 
przewiduje, że absołwent szkoły tech 
niezmej nie akademickiej po jej u- 
kończeniu, po vdbyciu ściśle określo- 
nej ilości lat praktyki, może wnosić 
podanie o dopuszczenie go do egzami 
nu celem uzyskania tytułu zawodo- 
wego inżyniera po wykazaniu się 
odbyciem skutecznej praktyki zawo- 
dowej, oraz udowudnieniu, że w tym 
okresie praktyki zajmował conaj- 
mniej przez trzy lata stanowisko od 
powiadające stanowisku inżyniera. 


| że prezydent ucicknie się do polityki 


się przywrócić dobrobyi, to należy 
zwiększyć. a nie zmniejszyć tę siłę 
kupna, jeżeli przemysł obniży płace 
to rząd będzie musiał szukać innych 
A stworzenia siły kupna. 

To ostatnie zdanie prezydenta tłó- 
maczone jest naogół jako wskazówka 


wielkich wydatków federalnych. 
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terpretował słowa ministra Sandlera 
w sensie konieczności zawarcia przy- 
mierza wojskowego państw północ. 
nych, przy czym ze swej strony opo- 
wiedział się gorąco za tą koncepcja 
Przemówienie Stroma wywołało w 
szwedzkieh kołach politycznych pew 
nego rodzaju sensację, szwedzcy s0 
cjal.demokraci zajmowali bowiem 
dotychczas negatywne stanowisko w 
stosunku do uczestniczenia ich kraju 
w jakichkolwiek kombinacjach umo- 
wnych. Niespodzianka była tym wię- 
ksza, że organ ofiejainy Partii Socja- 
listycznej opublikował artykuł, w któ 
rym w imieniu stronnietwa solidary” 
zuje się z deklaracją Stroma. 

Prasa prawicowa lansuje zgodnie 
koncepcję obronnego przymierza, w 
którym uczestniczyć mają 3 państwa 
Skandynawskie i Finlandia. 


Bllans zbrodni gen. Franco 


Dziennik „Diluvio“, wychodzący 
w Barcelonie, zestawia bilans ofiar 
represji faszystów hiszpańskich w 
«zajętych przez nich obszarach. 

Liczba zamordowanych robotni- 
ków. chłopów, inteligentów (męż- 
czyzn kobiet, dzieci. starców), zamor 


Komisja egzaminacyjna jest powo- 
iang przez Min. W. R. i O. P. i ma się 
składać po połowie z profesorów wyż 
szych uczelni i szkół technicznych 
nie akademickich. Tak jedni, jak 
drudzy są jako profesorowie inżynie 
rami i mają możność każdziazowo 
dopuścić do egzamina jednostki peł. 
nowartościowe i zasługujące na otrzy 
manie tego tytułu. 


Sądzę, że moje wyjaśnienie uspo- 
koi opinię publiczną i wierzę; że ro- 
zum stanu zwycięży: nielegalność u- 
stąpi miejsca praworządności zapa- 
nuje spokój i nadal będziemy praco 
wać obok siebie wspólnie dla dobra 
i potęgi naszej Ojczyzny, odrzucając 
raz na zawsze wszelką demagogię na 
ruszającą spokój i powagę Państwa. 

Potępiam przytym z całą stanow- 
czością wszelkie objawy korupcji za 
jakie uważam strejki studenckie, któ 
re wykuwają broń przeciwko nam 
samym. 

Oświadczam w imieniu wszystkich 
techników w ilości 30.000 osób że ja 
ko oficerowie liniowi do których jak 
wyżej wspomniałem zostaliśmy za- 
liezeni przez inżynierów, stajemy 
wiernie pod rozkazami Głównej Ko- 
mendy, broniące praworządności i z 
całą ufnością wierzymy w zwycięs' 
skie i sprawiedliwe załatwienie na. 
szych słusznych praw. 


Arch. Ludwik Warth. 
—)— 


dowanych bez sądu w domu. na uli 
cy, lub na arenach publicznych w 
Bajadoz i Vittoria, wynosi: 

15 tysięcy w Grenadzie. 

5 tys. w Albaicin pod ała i 

14 tys. w Nawarra. 
tys. w Bajadoz, 
tys. w Sewilli, 
tys. w czterech prowincjach Ga” 
licji, 

7 tys. w Rio Tinto, 

5 tys. w Palmie na Majorce, 

Razem 139 tysięcy. 

ród tych ofiar jest 640 nauczy- 

cieli. 182 adwokatów, 97 aptekarzy, 
427 lekarzy, 32 inżynierów. 

Są to oczywiście, zbrodnie popeł- 


i nione wyłącznie na ludności cywilnej 


tytułem represj. po zdobyciu obsza- 
rów, będących obecnie pod okupacją 
faszystów. 

A prasa „narocowa* płecie o „eln- 
tuzjaźmie”, który jakoby wybucha. 
ilekroć faszyści zdotr sdą jakąś miej 
scowość. 140 tysięcy z'bójstw — ła- 
dn azapłata za „entuzjazm*! 


FASZYŚCI WYPARCI Z SZEREGU 


POZYCJI NA FRONCIE TERUEL 


Radio Barcelona ogłosiło wczoraj 
komunikat oficjalny. następującej 
treści: odcinek armii wschodniej — 
nasze oddziały rozpoczęły o Świcie 
natarcie na froncie Terueł'u i po 
przełamaniu oporu powstańców, ob 
sadziły górę 1070, Lacalla de Loalla 
i szereg innych punktów na tym od 
cinku. 

Liczne eskadry samolotów niep- 
rzyjacielskich usiłowały  przeszko- 
dzić naszej akcji, jednak dzięki osł? 
nie lotnictwa rządowego usiłowaniź 
powstańcze zawiodłły. 

Zdobyte stanowiska 
dnia zostały utrzymane. 


do koń? 


D` AŻNIE NUMER? 


STYCZEŃ TELEFONICZNE 
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Piątek 


KALENDARZ RZYM.-KATOLICKI 


Czwartek: Św. Jana 
Piątek: Agnieszki 


W eati"-Kiito> 
Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO 
Dziś w czwartek po cenach zniżonych, cie 


sząca się wielkim powodzeniem „Gałązka 
Zygmunta Nowakowskiego, W 


Straż ogniowa 121-11, 

t Zegarynka Bö. 

| Poczt. biuro zlec. 1*8-60 
Centr. międzym. 97. 


Informator telef, 137-00 
Biuro napr. telef. 150-560 
Informator kol. 121-08 
Centr. gazowni 152-05 
Centr. clektr. 150-70 


Pogotowie rat. 111t4 


rozmarynu" 
sztuce opracowanej sceenicznie przez auto 
ra występują: H. Bielska, A. Klońska J. Ko- 
recka, W. Niedziałkowska, T. Suchecka., A. 
Walewska, T. Białkowski W. Biegański, T. 
Burnatowicz, $. Czajkowski, K. Fabisiak, 
J. Kaliszewski, T. Konkrat. W. Kolwas, M, 
Macerski, Z. Modzelewski. W. Nowakowski, 
L. Ruszkowski, K. Szubert R. Wroński i in. 


„Gałązka rozmarynu“ powtórzona będzie w 


sobote. 
Plan przedstawień: 
Czwartek: „Gałązka rozmarynu“ 
Piątek: „Czemu kłamiesz najdroższa?“ 
Sobota „Gałązka rozmarynu“. 


REPERTUAR KIN: 


ADRIA: Prater i Walka o złote pola. 
APOLLO: Joshiwara 
ATLANTIC: Serce i szpada i Zbudź się 
żyj 
BAGATELA: „Mali bohaterowie“ 
„Figle karnawałowe“. 
DOM ŻOŁNIERZA: Janosik hetman Zbój 
nicki 
L. O:.P. P.: Na drapaczu chmur 
PROMIEŃ: Książę i żebrak 
STELLA: Tylko ty i Dzikie ścieżki 
SZTUKA: W sieci wywiadu 
UCIECHA: Jej pierwszy bal 
WANDA: Życie ulicy 
FOTOPLASTIKON ul. 
„Egipt” 


i rewia 


Szczepańska ő: 
(Kairo, Bedrachen. Khartum). 


Radio 


Piątek, 28 stycznia 

11.15 Audycja dla szkół 11.40 Maurycy Ra 
vel: Le tombeau de Couporin 13.45 Muzyka 
14.50 Muzyka 15.45 Lwica Uanga aud. dla 
dzieci w opr. Kamila Gużyckiego 16.15 Wło 
skie utwory mandolinowe w wyk. ork. man 
dolinistów im. Stan Moniuszki z Wełnow 
ca pod dyr. Kaz. Korczaka 17 Dziecko ile 
kochune pogadanka dr, R. Czapłińskiej 17.15 
Koncert kameralny. Wyk. Kwartet smycz- 
kowy P. R. Stanisław Włodarski 1 skrz., 
Eugeniusz Skowroński 2 skrz. Henryk Trzo 
nek — altówka. Rafał Halber — wiolon- 
czela 18.15 Koncert chóru miesz. 18.40 
Skrzynka ogólna w opr. St. Broniewskiego 
19 Teatr Wyobraźni „Pocieszni wykwintni 
sie komedia Moliera w opr. Jana Miernow- 
skiego, przekład Tad. Boy - Żeleńskiego, re 
żyseria Ant. Bohdziewicza 19,35 Arie i pie 
"śni w wyk. Kanflera. 20 Transm. koncertu 
symfonicznego z Filharmonii Warszawskiej. 
Wyk. ork. Fiłharm. warszawiekiej i Shura 
Czerkasky fortepian, koncert poprzedzi po- 
gadanka dr Emilii Elsnerówny 23 
taneczna. 
owi D o 


Muzyka 


Najlepsze marki „PFANNENSCHMIDT* 


APARATY NATRYSKOWE 
LAKIERY SAMOCHODOWE 


P> 
eend 

> CENTROFARB< 

KRAKÓW. BRACKA fi Tel.117-63 


Centr. wodociąg. 191-09 | 


KRAKOWSKI KURIER PORANNY 


TYSTYCZNA 


TELEFON NIP. 118.64 


Kraków do wieczora... 


Nadzwyczajny Walny Zjazd 


delegatów Z. W. P. 


| Dnia drugiego lutego br. odbędzie 


się w Młakówie Nadzwyczajny Wal- 
ny Zjazd delegatów Związku Nauczy 
cielstwa Polskiego; zwołany przez Ku 
ratora Rządowego p, Maciszewskie- 
go, na skutek rozwiązania poprzed- 
| aiecę Zarządu Z. N. P. z prez. Kolan 
FB na czele. 

Zjazd zapowiada się b. interesują- 
co. Już sam fakt przeznaczenia Kra- 
kowa na ten zjazd, a nie Warszawy, 
jest różnie komentowany. Udział de- 
legalów , na który powinno przybyć 
ok. 1.200 spodziewany jest szczegól- 
nie liczny. Nastroje wśród Ognisk 


prowincjonalnych są różne. Naogół 
wyrażona jest opinia, by wbrew in- 
tencjom kuratora wybrać Zarząd w 
dawnym składzie. przy czym po wy- 
braniu Zarząd ów zgłosiłby swą re- 
zygnację. 

Inna grupa natomiast jest zasadni- 
czo przeciwna rozwiązanemu Zarzą- 
dowi i wysuwają kandydaturę do- 
tychczasowego prezesa krak. okręgu 
| b. senatora Sienkę, któremu kurator 
Maciszewski polecił przygotować te- 
chniczną stronę Zjazdu. 


Sam Zjazd ma tylko jeden jedyny 
bił programu wybór Zarządu. 


Akt wyborów, który odbędzie się 
w wielkiej sali Starego Teatru, po- 
przedzi zagajenie kuratora. Przewod 
niczącym zaś Zjazdu, w myśl statutu. 
zostanie wybrany albo Prezes Komi- 
sji Rewizyjnej Związku albo Prezes 
Sądu Organizacyjnego. 

(7% iks aS agp "A TRAN 
„ŻYDZI EGZOTYCZNI* 

Na ten temat wygłosi dziś o godz. 
20tej odczyt p. Felicja Stendigowa, 
autorka głośnej powieści „Usta lakie- 


rowane' w lokalu Zw, Absolw. Szkół 
Średn. „Przyszłość - Heatid* w Kra. 
kowie „ul. Koletek 6. 


Pożegnanie Komendanta Zw.Strzeleckiego 


W ubiegłą sobotę żegnano w Kra- 
kowie w tetmajerowskiej sali u Ha- 
wełki komendanta Krakowskiego 
Okręgu Związku Strzeleckiego mjr. 
Augustyna Stasiaka. 

Zebrało się około stu osób. przed- 
stawiciełi wszystkich Oddziałów Zw. 
Strzeleckiego i Kół Przyjaciół z całe 
go krakowskiego Okręgu. Obecni by- 
li również przedstawiciele Wojska. 
szef Sztabu D. O. K. V. płk. Horak, 
oraz pułk. Wójcicki wraz z wszyst. 
kimi oficerami z Okręgowego Urzę- 
du W. F. i P W. Przybył również 


prez. miasta dr. Kaplicki i Zarząd O- 
kręgu Związku Strzel. prez. mjr. Wil- 
lim na czele. 

W miłym serdecznym i koleżeń- 
skim nastroju wygłoszone szereg 
przemówień. w których zgodnie pod 
kreślono zalety osobiste i wydatną 
pracę strzelecką oraz ogólno-społecz 
ną ustępującego komendanta. 

W upominku otrzymał mjr. Sta- 
siak piękny album zdjęć fotograficz 
nych z czterolecia swej pracy dla 
Okręgu oraz artystyczny album we- 
sołych karykatur. 


(Szczególnie ogólną wesołość wzbu- 
dziła jedna z karykatur, przedstawia 
jąca śpiącego rycerza z mieczem obo- 
siecznym na rumieciu spoczywają 
cego na tle kamieniołomów z napi- 
sem „Miękina'. Rycerz ten w dodat. 
du miał godło żółwia: a dziwnym zbie 
giem okoliczności był dziwnie podob 
ny do prez. Okręgu mjr. Williga.). 

P. mjr. Stasiak przeniesiony został 
do Warszawy do Państw. Urzędu W. 
F. iP. W. na odpowiedzialne stano. 
wisko Szefa Oddziału. 
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Pozostawiając dziecko bez dozoru 


spowodowała jego Śmierć 


Przed sędzią drem Bobilewiczem 
odpowiadała dziś w Sądzie Okręgo- 
wym, Helena Sikora z Rzeszotarów: 
pow. krakowskiego o nieumyślne spo 


‘wodowanie śmierci dwuletniego dzie- 


cka. Wypadek miał miejsce jesienią 
ub. roku. Dziecko pozostawało bez 
dozoru matki dłuższy czas na polu 
i w pewnej chwili bawiąc się koło 


stawu, wpadło weń i utonęło. 

Za brak dozoru skazano matkę na 
6 miesięcy aresztu, przyczem wyko- 
nanie karv zawieszono na dwa lata. 


Wyrok Sądu Apelac. w Krakowie 


w sprawie wymordowania rodziny żydowskiej 


Główny oskarżony skazany na Karę Śmierci 


Sąd Apelacyjny w Krakowie ogło- 
sił wyrok w sprawie 5-ciu sprawców 
zbrodni, dokonanych w miejscowo- 
ści Sławy, powiatu jędrzejowskiego, 
gdzie to 15 października 1936 roku 
wymordowana została złożona z 5 
pozer SEE 

Staraniem Oddziału Związku Leg. Pol. w 
Krakowie odbędzie się dnia 15 lutego 1938 
uroczysty obchód 20-ej rocznicy „Przejścia“ 
II Brygady Leg. Pol. pod Rarańczą. 

Program: Godz. 9.00 Uroczyste nabożeń- 
stwo w kościele N. P. Marii z okolicznościo- 
wym kazaniem ks, Władysława Antosza. b. 
kapelan II Brygady. 

Godz. 20,00 Uroczysty wieczór w Teatrze 
tm. J. Słowackiego w Krakowie: 1. Słowo 
wstępne wygłosi Gen. Brygady M. Boruta- 
Spiechowicz; 2. „Gałązku Rozmarynu* Zyg- 
munta Nowakowskiego. 

Ceny biletów znaczne zniżone; bilety wcze 


śniej do nabycia w Oleandrach i w sklepie, 


tytoniowym — Rynek Główny Linia A—B 
Nr. 47. Informacji udziela Oddział Związku 
Leg. Pol. Oleandry tel. 129-11. 


osób rodzina Mojżesza Szmułewicza 
oraz niejaki Chlebowski. 

Główny oskarżony Tadeusz Kasiń- 
ski, skazany w 1:szej instancji na ka. 
rę śmierci; wyrok zatwierdzony. Mie- 
czysław Kasiński, skazany na doży. 
wotnie więzienie — wyrok zatwier- 
(ZZO. oj SPE "WR | RÓ" U 
JAKIE ZNACZENIE DLA OBOZU 
DEMOKRATYCZNEGO POSIADA 

KONGRES PRACOWNICZY? 


Disiaj w lokalu Związku Zawodo- 
wego Pracowników Umysłowych 
przy ulicy Sławkowskiej 6, o godz. 
19.15 złoży prezes tego Związku red. 
M. Statter sprawozdanie z Kongresu 
Pracowniczego i omówi jego znacze. 
nie dla obozu demokratycznego w 
Polsce. 


Ee S 
Odpowiedzi redakcji: 


Student: Nie przyjmujemy anoni- 
mowych listów. 


dzony, Stanisław Cichoń, w lI-szej 
instancji skazany na 15 lat, obecnie 
na dożywotnie więzienie; Edward Ka 
siński, skazany na 10 lat (wyrok 
I-szej instancji utrzymany), zaś Wła- 
dysław Kasiński przez sąd okręgowy 
uniewinniony, obecnie przez Sąd 
Apelacyjny skazany na 10 lat więzie- 
nia. 
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SZAMPAŃSKA ZABAWA „KADRY 
MŁODYCH“ 


W sobotę dnia 29 bm. o godz. 10 
wieczór odbędzie się szampańska za- 
bawa „Kadry Młodych“ (oddział aka- 
demicki) w salach Zw. Kombatantów 
Kraków, Rynek 12, II. p. Liczne nie- 
spodzianki: Świetna orkiestra Jolly- 
Rand. — Wstęp: zwykły I zł. 50 gr. 
akademicki I zł. 


A więc uwaga: Chcesz się dobrze 
zabawić, to przyjdź na całonocną za- 
bawę do „Kadry Młodych“. Sobota 
29. stycznia. Rynek gł. 12, I p. F 


8 


SĄDACH 


KRAKOWSKI KURIER PORANNY 


Pan Nowakowski się zabłąkał 


Znaliśmy dotychczas p. Zygmunta 
Nowakowskiego jako autora „Geo- 
grafii serdecznej”, jako autora pogod 
nych, choć może nieco przesłodzo- 
nych historyjek dla młodych, star- 
szych i dorosłych dzieci, jako kultu- 
ralnego felietonistę niezbyt wersal- 
skiego organu. 

Znaliśmy go jako przyjaciela dzieci 
i zwierzat, których losowi poświęcał 
nie raz wzruszające, Z rzeczywistym 
wdziękiem pisane, felietoniki. 

ityki akowski na 0- 

y po: r ojca humani- 
gół się nie mieszał. REA 
sty nie wstrząsnęły „Czasy JE A 
Przyjaciel dzieci nie en, „SIĘ 
na wieść o losie bezbronnych a> 
Madrytu, bombardowanych przez 


niemieckich i włoskich lotników 
zaintereso 


Przyjaciel zwierząt nie „ai ntel 
wał się biednymi andałuzyjskimi o- 
siołkami, co wraz ze swymi właści- 
cielami przeszły straszną epopeje 
ucieczki z Malagi przed „maurytań” 
skimi obrońcami chrześcijaństwa” i 
włoskimi bojownikami za wolność 1 
wielkość Hiszpanii. . 

Trudno... nie każdy może być Bo- 
yem. Zdarzają się Boye. Nie EE 
gotów jest narazić się na utratę łas 
p. Dąbrowskiego... | 

P. Nowakowski milczał i ostatecz 
nie nikt mu tego szczególnie za złe 
nie brał. < 4 

Ale oto pan Nowakowski przemó- 
wił. Na łamach krzykliwego oenerow 
skiego tygodnika „Kronika“. p io: 
wakowski ruszył do krucjaty prze- 
ciw niesprawiedliwościom świata te- 
go. , 

Czy wiecie, o co mu idzie? 

Oto, że rząd Republiki Francus- 
skiej nie toleruje Hitlera i Mussoli- 
niego: że sadza do więzienia taszy- 
stowskich spiskoweów przeciw Repu- 
blice i Demokracji. 

Dosłownie: „Czy wiesz, za co sie- 
dzi w więzieniu „Lan Sante“ niejaki 
Deloncle, może trochę wariat, jednak 
z pewnością człowiek uczciwy, ide- 


owiec? Za obronę ładu, sensu,» prawo 
rządności'. Ten „ideowiec* cierpi w 
więzieniu niewymowne męki. 

Wyobraźmy sobie: na święta Bożego 
Narodzenia nie puszczono go do do- 
mu, dano mu tylko widzenie. „W źle 
oświetlonej klatce mogłam pokazać 
swym dzieciom ich ojca“ — pisze 
żona p. Deloncla, cytowana skwapli- 
wie przez naszego humorystę. Ileż 
matek i żon nawet tego nie mogło w 
te święta Bożego Narodzenia! 


Ale p. Nowakowski woli mówić o 
tym, którego we Francji „niesprawie 
dliwość i zła wola ministra spraw 
wewnętrznych trzyma w więzieniu, i 
to na rozkaz zagranicy“. 

Czy wie pan, czcigodny satyryku, 
co na razie udowodniono temu „tro- 


chę wariatowi, ale z pewnością czło 
wiekowi uczciwemu.  ideowcowi*? 
Drobnostkę, jak na razie. 


To on organizował wysadzenie w 
powietrze gmachu związku przemy- 
słowców w Paryżu, przy czym ponio 
sło śmierć dwóch zupełnie niewin- 
nych ludzi. 


Podkreślmy cechę szczególnie ide. 
ową. 


P. Deloncle nie postępował jak fa- 
natyk: wysadzający bombami siedzi. 
by swych przeciwników. Przeciwnie 
podłożył bomby pod siedzibę swych 
p"ryjaciół politycznych, by ich wy- 
buch móc później przypisać swym 
przeciwnikom. 


Szczególnie „ideowe“  łajdactwo, 


Aa 47 KK EWY YZ OOO EE OCEANIE 


C(udzołóstwo uświęcone zwyczajem 


Nielada orzech do zgryzienie miał 
sędzia trybunału w Edynburgu (Szko 
cja) lord Mackay. Zwróciła się do 
niego panna Jean Mac Adie znana 
piękność miasteczka Doerness na wy 
spach Orkney u wybrzeży Szkocji. 
Panna Mac Adie powiła ku swemu 
wielkiemu niezadowolenin, potomka 
płci męskiej i oskarża o autorstwo 
swego przyjaciela Dawida Work. 

Piękność szkocka przyznała sędzie 
mu, że nie odmawia gościny w swym 
panieńskim łóżku młodym ludziom. 
bo taki jest odwieczny zwyczaj na 


wyspach Orkney i pogwałcenie go 
byłoby zdeptaniem najstarszych miej 
scowych tradycji. 

Work był u niej około 50 razy, ale 
nie był on jedynym towarzyszem jej 
nocy. i 
Sędzie uznał, że ponieważ chodzi tu 
o stary zwyczaj, więc moralność nie 
została naruszona — w braku jednak 
dowodów, że to właśnie Work jest 
ojcem dziecka, powództwo o alimen- 
ty oddalił. 

—0— 


Sędzia nowojorski Każe bić 
pilaków 


Oryginalny wyrok wydał ostatnio | niepoprawnym pijakiem, 


sędzia pokoju dzielnicy Brooklyn w 
Nowym Yorku. Wyrok ten ::»oważ- 
nia mieszkankę Brooklynu p. Hilian 
do bicia syna który według skargi 
złożonej przez matkę do sądu jest 


W moty- 
wach sędzia oświadcza, że bicie je- 
dynie może utrzymać na prostej dro- 
dze niepoprawnego pijaka. Dodać 
trzeba, że syn p. Hillian liczy sobie... 
31 wiosen. 


prawda, p. Nowakowski? Poza tym 
kierowana przezeń organizacja po- 
pełniła inną drobnostkę: mord skryto 
bójczy. 


Dodajmy znowu: nie mord fanaty- 
ka, uderzającego ze ślepą wściekłoś- 
cią w tego, kogo uważa za swego głó 
wnego wroga. Zamordowani nie stali 
na drodze francuskiego faszyzmu. 
Byli niewygodni tym, którzy dostar- 
czali broni i pieniędzy organizacji p. 
Deloncle. Gdzie tu był rozkaz „z za- 
granicy“, obywatelu Nowakowski? 
Czy nie dość , czy trzeba Pana jesz- 
cze poinformować, że p. Deloncle 
chciał rozpętać wojnę domową we 
Francji, że sprowadzał do tego celu 
broń z zagranicy, że w jego twier 
dzach odkryto lochy z wmurowany- 
mi w ścianę łańcuchami. przygoto- 
wane już dla przeciwników polity- 
cznych p. Deloncle? 


Jak pan sądzi gdyby  pańskiemu 
„ideowcowi* udało by się ulokować 
w tych lochach powiedzmy tak ataka 
wanego przez Pana ministra Dormo 
ja. czy udzieliłby mu widzenia z 
żoną na Boże Narodzenie? 


Zanotujemy: w Roku Pańskim 1938 
gdy płonęła Hiszpania i Chiny, gdy 
pół Europy dławił bunt  totalistów, 
dobrotliwy humorysta Ikaca wzru- 
szał się tylko losem zdemaskowanego 

organizatora mordów  skrytobój: 
czych i nie mniej łajdacko inscenizo 
wanych zamachów bombowych. 


(Epoka). 
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NAJBOGATSZY DYPLOMATA 
I JEGO PRZEDSIĘBIORCZA 
ŻONA 


P. Davies. dotychczasowy ambasa- 
dor Stanów Zjednoczonych w Mo- 
skwie, który niedawno został przenie 
siony do Brukseli — jest na pewno 
najbogatszym dyplomatą w Świecie. 
Poślubił córkę „króla“ zboża i zajął 
poczesne miejsce wśród krezusów 
amerykańskich. 

Kiedy go mianowano ambasado- 
rem w Moskwie, przywiózł tam 2 tys. 
lirów mrożonej śmietany i tonę pro- 
duktów spożywczych. 

Czyżby się obawiał, że w stolicy 
ZSRR, nawet ambasador może nm- 
rzeć z głodu. jeżeli nie posiada zapa- 
sów sprowadzonych z zagranicy? Nie, 
tak pesymistycznie chyba nie zapa- 
trywał się na położenie gospodarcze 
Sowietów. 

Szło tu o panią Davies: która robi 
doświadczenia nad zamrażaniem ar- 
tykułów spożywczych. 

Nie zadawalając się tytułem amba- 
sadorowej pani Davies jest przewod 
niczącą rady nadzorczej trustu pro- 
duktów żywnościowych. 

Pan Davies jest jej drugim mę- 
żem; pierwszym był wuj głośnej Bar 
bary Hutton. 

Kiedy wyżsi urzędnicy sowieccy 
komisariatu spraw zagranicznych zo- 
baczyli jak ambasador amerykański 
zaopatrzył się w prowiant, poczuli 
się wprost obrażeni. 

Widząc ich miny, p. Davies wyja- 
śnił im: 

„To tylko pomysł mojej żony, któ 
ra nie lubi siedzieć z założonemi rę- 
koma. Wiem. co mi grozi: będę miał 


w ambasadzie chłodnię i mleczarnię. 
Ale cóż robić? Nie mogę walczyć z 
żoną. Dlaczego? Bo się jej boję“. 

P. Davies jest prawdziwym dyplo- 
matą. 


SKAZANY NA ŚMIERĆ 
WYPRAWIA UCZTĘ 


Podobno w Ameryce wszystko 
jest możliwe. W każdym razie dzieją 
się tam rzeczy, o których w Europie 
nikomu się nie śniło. 

Stany Zjednoczone mają swoją Flo 
rencję (istnieją tam także Rzym, War 
szawa, Berlin i t. p.). 

O tej amerykańskiej Florencji (w 
Arizonie) mało kto dotychczas sły- 
szał, ale obecnie czeka ją wielki roz 
głos dzięki zdarzeniu. jakim chyba 


. żadne miasto nie może się pochlubić. 


Skazano tam na Śmierć niejakiego 
Jacka Odoma. Prośba o ułaskawienie 
została odrzucona. 

Wówczas skazaniec zwrócił się do 
właściwych władz z inną prośbą. 
„Trudno“. — oświadczył „widzę: że 
nic mnie już nie uratuje. Ale chciał. 
bym się przynamniej jeszcze raz za 
bawić przed śmiercią. Pragnę wypra 
wić ucztę pożegnalną dla krewnych 
i przyjaciół”. 

Gubernator Arizony jest surowy 
(nie ułaskawił zbrodniarza), lecz nie 
okrutny. 

Po krótkim namyśle 
nie odmawiać Odomowi 
przyjemności. 

W tych dniach w więzieniu floren 
ckim bdbyła się niezwykła uczta. Do 
stołu zasiadło 16 osób, które jadły i 
piły przez całą noc. 

Ale wesołości brakło: 
skazaniec był w dobrym 


postanowił 
ostatniej 


tylko sam 
humorze. 


Biesiada skończyła się o brzasku, 
przerwana przez dozorcę, który za- 
wiadomił amfitriona, że kał już cze- 
ka. + 

Odom wzniósł po raz ostatni kie- 
lich mówiąc: 

„Nigdy w życiu 
szczęśliwy”. 

Następnie pożegnał się z gośćmi i 
udał się do komory gazowej (w Ari 
zonie skazańców uśmierca się gazem 
trującym), — skąd po chwili wynie- 
siono jego zwłoki. 

Skazano go na śmierć za morder- 
stwo rabunkowe. Zbrodnia przynio- 
sła mu... 50 centów. 


CZŁOWIEK, KTÓRY 
NIE POTRZEBUJE SNU 
OD 22 LAT ANI RAZU 

NIE ZASNĄŁ 


W Budapeszcie mieszka niejaki Pa 
weł Kern, który od 22 lat (dziś prze- 
kroczył pięćdziesiątkę) nigdy nie sy- 
pia. 

W r. 1915 Kern służył w armii au- 
striackiej. W lipcu tego roku odła- 
mek granatu zranił go w głowę — i 
od tej chwili Kern nie zaznał snu. 

Dzienik budapeszteński „Pesti Na- 
plo“ ogłosił w tych dniach wywiad 
u człowieka. który obywa się bez 
snu. 

— Muszę jadać osiem razy na do- 
bę — zakomunikował na wstępie 'p. 
Karn  współpracownikowi „Pesti 
Naplo“. 

— Ponieważ nigdy nie śpię — jem 
także w nocy. 

Dzień spędzam w biurze, gdzie pra 
cuje do 6 wieczorem. Potem wracam 
do domu. Po kolacji czytam gazety 
i powieści oraz studiuję geografię, 
przy czym sam rysuję mapy. O 1 kła 
dę się i zamykam oczy. Leżę tak dwie 


nie byłem taki 


godziny z zamkniętymi oczyma. Ro. 
bie to dlatego, że mógłym stracić 
wzrok, gdybym nie zamykał oczu co 


noc przynamniej na dwie godziny. 
Tak mi powiedział lekarz. 

— O czym pan myśli, kiedy pan 
leży i nie może zasnąć? — zapytał 


dziennikarz. 

— Recytuję w myśli psalmy Dawi- 
da i Biblię. To mię uspakaja ducho- 
wo i fizycznie. Jestem człowiekiem 
religijnym i lubię Biblię. 

— Kiedy się pan czuje 
nym? 

— (Czasem po południu. Wtedy 
przerywam pracę i wpatruję się w 
jeden punkt. Po pół godzinie mogę 
już powrócić do pracy, zupełnie wy- 
poczęty. 

— (o to było z tym Amerykani- 
nem. który chciał kupić pańską cza- 
szkę? 

— Od 22 lat otrzymuję codziennie 
różne propozycje z zagranicy. Propo 
nowano mi podróż naokoło Świata i 
nie wiem ile tournees z odczytami. 
Nie chcę jednak robić z siebie wido- 
wiska. Chcę żyć spokojnie w domu; 
nie pragnę ani majątku, ani sławy. 
Ów Amerykanin napisał do mnie kil. 
ka dni temu. 

Są ludzie, którzy nie cofają się 
przed niczym, ałe ja nie zgodzę się 
na taką szatańską tranzakcję. Moja 
dusza i moje ciało nie należą do mnie 
lecz do Boga. 

— Czy pan 
sen? 

— Sen? Ależ już nie pamiętam- co 
to jest. 

Pan Kern wzniósł oczy do góry i 
zakończył filozoficznie: 

— Zresztą, o co idzie? Kiedyś prze 
cież będę spał... w grobie i wyśpię się 
za wszystkie czasy. 


zmęczo- 


chciałby odzyskać 


TRYBUNA 9 
F. PRZECI 


Dyrektor PUWF., gen. Olszyna - 
Wilczyński przyjął delegację związ- 
ku Makkabi, która przedstawiła mu 
sprawę pojawiających się ma wal 
nych zgromadzeniach wniosków o 
wprowadzenie paragrafu aryjskiego. 

Dyrektor PUWF. miał zapewnić de 
legację, że porządek prawny nigdy 
nie będzie zakłócony i wyda w tej 
sprawie instrukcję, w sprawie uch. 
wały podjętej na Zebraniu Związku 
Lawn - Tenisowego: to będzie ona 
wstrzymana. 


Dowiadujemy się jednocześnie, że 
ma niedzielnym walnym zgromadze. 
niu polskiego związku szermiercze- 
go przy wniosku NZS. o wprowadze 
nie paragrafu aryjskiego: obecny na 
„zebranu delegat PUWF. wyraźnie o- 
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świadczył, iż Państwowy Urząd Wy- 
chowania Fizycznego nie życzy so- 
bie dyskutowania nad sprawami i 
wnioskami. które godzą w stałut 
związku. 


Tilden pi 


Perry i Amerykanin Vines ułożyli nie 
zmiernie ciekawe listy najlepszych 
rakiet świata, zarówno zawodowych, 
jak i amatorskich. 

Na pierwszym miejscu obaj umie- 
szczają Tildena, twierdząc, że jest on 
niewątpliwie najlepszym tenisistą 
Świata zarówno wśród amatorów. jak 


GF 


er 


Słynni tenisiści zawodowi Anglik | ř zawodowców w okresie 


Mimo tego oświadczenia sprawy te 
jednak poruszono. 

Pikanterii w tej całej historii do- 
daje fakt, że do polskiego związku 
szermierczego należy tylko jeden ży- 


ostatnich 
17 lat. 
Pierwsza rakieta Światła amato- 


rów Amerykanin Budge znajduje się 
na liscie Vinesa na 5 miejscu, a na li 
ście Perryego nawet na 6-tym. 

W obu listach zwraca uwagę, co 
jest najbardziej  charakterystyczne, 
zupełne pominięcie von  Cramma. 


Przykra porażka polskiej reprezentacji 


W dalszych rozgrywkach o mistrzo 
stwo Świała w tenisie stołowym, od. 
bywających się w Londynie: Polska 
poniosła dotkliwą porażkę, przegry- 


w Londynie 


wając z Austrią 0:0. 
Polacy zaprezentowali się bardzo 
słabo. 


wygrał swego meczu nawet Erlich 
nie umiał pokonać swych doskona- 
fych przeciwników, mistrza Świata 


Żaden z naszych zawodników nie į Bergmanna i Liebstera 


Czy Charlie Chaplin sie rozwodzi? 


Od pewnego czasu kursują po Hol. 
tywood i Nowym Yorku ploteczki na 
temai rozwodu Chaplina z Paultte 
Goddard. Byłby to już czwarty roz- 
wód sławnego artysty, tym dziwniej- 
szy, że zarówno Chaplin, jak i jego 
rzekoma żona zaprzeczają. jakoby w 
ogóle byli małżeństwem. 


Ale w Hollywood to nie ma znacze- 
nia. Tam często artyści filmowi za- 
tajają swoje małżeństwa, ażeby uch- 
ronić się przed ciekawością  wścił- 
skich reporterów. a także ażeby nie 
zaszkodzić sobie w oczach swoich 
młodocianych wielbicielek, a niektó- 
rzy artyści zobowiązują się w kont- 
rakcie, że nie żawrą małżeństwa. W 
tym wypadku nie pozostaje nic inne- 


go, jak małżeństwo w największej 
tajemnicy. Ale do tych nie należy 


Chaplin, nie jest on bowiem młodo- 
cianyvm, romantycznym amantem, a 
poza tym jest on jednym z tych licz- 
nych, którzy umieją chronić swoje 
życie prywatne przed natrętnością 
prasy i publiczności. Z jakiego więc 


powodu  zatajałby swoje małżeń- 
stwo? 

Kiedy Chaplin przed czterema la- 
ty przygotowywał swój ostatni film. 
do głównej roli kobiecej zgłosiło się 
około stu kandydatek. Natknął on 
się pewnego dnia przypadkowo na 
extra girl Paulette Goddard i był 
olśniony jej niezwykłą urodą. Zrobił 
natychmiast kilka próbnych zdjęć. 
i znalazł się naraz w swojej fazie 
egzalacji, lak charakierystycznej dla 
niego. Ówczesny sekretarz Chaplina 
Jim Tullvopowiad a, że Chaplin ca- 
tymi tygodniami o niczym innym nie 
mówił i nie myślał. tylko małej God. 
dard. 

Wykończono film i Chaplin udał 
się w podróż. Paulette Goddard z 
nun. Dobrze poinformowani przyja- 
ciele Chaplina twierdzą że ślubu 
udzielił im zaraz na wstępie podróży 
kapitan jachtu „Panacea“. Lita Gray 
poprzednia żona ChAriiego. przysłała 
telegram gratulacyjny. 

Po powrocie z podróży zamieszka- 
ła Paulette w pięknej. na pagórku w 


MLosaduysaisisie Życie 


Nocne rozrywki i zabawy w Londy- 
nie -— to niezbyt łatwa sprawa. Zare- 
zerwowane są one przede wszyskim 
dla kapitalistów. Dla obcych. którzy 
właściwie jedną nogą stoją poza gra- 
nicami kraju życie nocne jest wprost 
niemożliwością: nie tylko z powodu 
koniecznych funduszów. Bo, jak wia. 
domo. „Dora“ jest jeszcze w mocy. 
„Dora* to jest ustawa: wydana pod- 
czas wojny, a regulująca kwestię wy- 
szynku alkoholu. W Londynie moż- 
na dostać napoje alkoholowe tylko 
między godz. 12—2 w południe i 
6—12 w nocy. 

Uwzgłędniając to wszystko, życie 
nocne Londynu przedstawia się na- 
stępująco: 

T. z. „lepsi ludzie“ chodzą wieczo. 
rem do kina lub teatru tylko wie- 
<zorem, bo ostatecznie i bogaci lu- 
dzie pracują za dnia. Ale co, robić, 
skoro teatr albo w program kinowy 
już się skończył? Dla niezamożnych 
ludzi ta sprawa nie jest w ogóle pro- 
blemem: idą oni do słynnych piwarni 
Lyonsa, otwartych w dzień i noc. — 
IWypijają na prędce szklankę piwa 


lub whisky i zadowoleni idą do domu 
spać. Niektórym wystarcza szklanka 
herbaty czy lemioniady. Ale bogaci 
ludzie mają pieniądze. poza tym 
ubrali się we frak lub w smoking, 
niec idą więc na chwilę do Lyonsa, 
ale do klubu nocnego. Ale że także 
w klubach nocnych, jak i we wszyst. 
kich lokalach nocnych obowiązuje 
„Dora“, więc z wybiciem północy 
kelner sprząta wino ze stołu. To sa- 
mo dotyczy szampana i whisky. A 
co teraz, co dalej? Tu musimy jeszcze 
dodać, że „Dora“ nie dotyczy zam 
kniętych klubów, bo ostatecznie mo- 
żna wypić kieliszek whisky u siebie 
w domu, przy zamkniętych drzwiach 
Ale do klubów kobiety nie mają wstę 
pu. a są jeszcze ludzie- którzy pragną 
wypić swój kieliszek w miłym towa- 
rzystwie. 

Pozostaje więc tylko klub nocny, 
bottler-party. Na wszystkich rogach 
i kątach wykwitają stale nowe kluby 
nocne, ale zazwyczaj żywot ich jest 
krótkotrwały: oko władzy zbyt ostro 
czuwa. 

A to się tak odbywa: płaci się wstęp 


Beverly Hills położonej posiadłości 
Chaplina. Na wszystkich przyjęciach 
pełniła rolę pani domu, a dla Świata 
zewnętrznego była panią Chaplin. 

Ale mimo lo Charlie i Paulette 
stale twierdzili, że nie są małżeńst- 
wem, a znajomi i przyjaciele w ci- 
chym porozumieniu nie poruszali 
tej sprawy. Ta kbyło przez cztery 
lata. 

Nikt w Hollywood nie wątpił w 
małżeństwo Chaplina niektórzy twier 
dzili. że Chaplin z zabobonu otocza 
tajemnicą swoje małżeństwo nie chce 
bowiem. żeby i ono: jak poprzednie. 
smutno się nie skończyło. 

Ale te wszystkie środki zaradcze 
zdaje się nie wiele pomogły. Opowia- 
dają, że Paulette ostatnio urządza 
sama na własną rękę weekendy w 
Palm Springs. Zapytana, czy jest 
prawdą, co się rozpowiada o jej roz- 
wodzie: wybuchnęła swoim srebrzy- 
stym śmiechem: „Nie możemy się roz 
wieść, bo nie byliśmy w ogóle mał- 
żeństwem'. z 

m z 


BREDLLEBAC 


i basta. W lokalu znajdują się tak 
zwane  „Consumalion-Girls*, które 
należą do klubu i są jego członkinia 
mi. Tylko one mają prawo zamówie- 
nia napoi alkoholowych. Musi się 
więc taką damę zaprosić do swojego 
stołu i wręczyć jej odpowiednią mo- 
nete, a ona już zamawia trunki. Ale 
to kosztuje dużo pieniędzy: a policja 
nie uznaje obejścia ustawy „Dora“, 
A jeśli człowieku jesteś w dodatku 
cudzoziemcem i przyłapano cię na 
bottle-party, możesz być całkiem spo 
kojny, że w przeciągu 24 godzin znaj- 
dziesz się poza granicami Wielkiej 
Brytanii. A więc i drogo i niehezpie- 
cznie! 

Chwilowo ogromnym  powodze- 
wym systemie. Klub ten nazywa się 
„Klubem czterystu”, co zresztą wcale 
nie oznacza. że klub ten liczy człe- 
rystu członków. Tak się tylko nazy- 
wa, a że klub ten do swoich gości 
zalicza także i członków najwybit- 
niejszych rodzin w kraju, a nieraz 
nawet i członków rodziny królew. 
skiej, więc system jego jest poniekąd 
ulegalizowany. Wstęp kosztuje tylko 
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RYJSKIEMU 


dowski klub, mianowicie Ż. T. G. S. 
Makkabi (Warszawa), który zresztą 
przejawia słabą żywotność. 
Wszystkie węie uchwały mają cha- 
rakter raczej demonstracyjny. 


szą rakietą Świata 


Henkla i Bromwicha, którzy odniesli 
tak wielkie sukcesy na ostatnich tur 
niejach w Australii. 

Neusslein i Kożeluch zajmują 0- 
słatnie miejsea, a Parker -. Pajkow” 
ski, Mac Grath i Austin zostali pomi 
nięci na korzyść Johnstona. Świad. 
czy to o wybitnej stronniczości obu 
list. 

Lista Perry'ego: 1) Tilden (Amery 
ka) 2) Vines (Ameryka) 3) Johnston 
(Ameryka): 4) Lacoste (Francja) 5) 
Cochet (Francja), 6) Budge (Amery- 
ka). 7) Borotra (Francja), 8) Nues- 
słein (Niemcy), 9) Crawford (Austra 
lin), 10) Patterson (Australia). 

Lista Vinesa: 1) Tilden (Amery- 
ka), 2) Perry, 3) Johnston, 4) Laco- 
ste. 5) Budge, 6) Borotra, 7) Cochet, 
8) Nuesslein, 9) Kożeluch (Czecho- 
słowacja), 10) Crawford. 

GENERAŁ WIENIAWA PRZYJĄŁ 
MANDAT 


Dowiadujemy się, że wybrany na 
prezesa Pl. Zw. Szermierczego -gen. 
Wieniawa - Długoszewski definityw 
nie przyjął mandat. 

Istnieje możliwość: że nowy zarząd 
P. Z. Szermierczego zdecyduje się za 
prosić do współpracy kilkku człon- 
ków dawnego zarządu. 


Katowice budują halę o najdłuższej 
bieżni na Świecie. 


Swego czasu Pogoń katowicka 
zwróciła się do magistratu m. Kato- 
wie o przebudowanie hali wystawo- 
wej w parku Kościuszki na halę spor- 
tową. 

Chodziło przede wszystkim o wy 
budowanie w tej hali drewnianej bie 
żni. 

W tych dniach magistrat zgodził 
się na wybudowanie bieżni, która 
ma byé jedną z największych na świe 
cie (jeżeli chodzi o długość), długość 
bieżni bowiem będzie wynosiła po- 
nad 200 m., podczas gdy najdłuższa 
drewniane bieżnie, znajdujące się w 
Ameryce, nie przekraczają 180 m. 


7 szylingów, ale zamawiać trzeba na- 
poje na kilka tygodni naprzód. Kto 
więc ma zamiar nójść do „klubu czte 
rsytu* musi zamówić u hurtownika 
kilka powiedzmy z dziesięć, flaszek 
whisky czy szampana i z góry za nie 
zapłacić. Whisky posłane zostanie do 
klubu i na życzenie podane do sołn. 
Jeśli zamówiłeś trunki u hurtownika 
możesz spokojnie pójść któregoś wie- 
czora do klubu. usiąść przy stoliku 
i zażądać od kelnera whisky. Możesz 
wtedy pić jak długo ei się podoba i 
na ile masz ochotę, Rozumie się, że 
klub na każdej flaszce sporo zarabia. 
Ale system okazał się znakomity. po- 
licja dotychczas jeszcze nie wniosła 
swojego sprzeciwu. 


Ale system ten jest taki znakomity 
tylko dła ludzi bardzo bogatych. któ- 
rzy mogą sobie pozwolić na skrzynię 
alkoholu. Mniej zamożni muszą po- 
zostać przy swojej nielegalnej -.botler 
party“ która nawiasem mówiąc, też 
jest szalenie droga. A kto nie ma 
środków na te nocne przyjemności, 
no. ten musi zadowolnić się piwem u 
„Lyonsa* albo — i to może najtańsze 
inajbezpieczniejsze — może pójść da 
łóżka spać, 
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KRAKOWSKI KURIER PORANNY 


Nowe nazwy ulic 


kobiecy 


LAMA I TIULE A SEZON KARNA. 
WAŁOWY. 


Pełne 2 miesiące przypadło na te 
goroczny karnawał. I właśnie dlate- 
go taki długi okres zabaw przynosi 
stokroć więcej kłopotów dla każdej 
z pań. Boć trzeba wyglądać i ładnie 
i modnie. 


Tymczasem materiały jak na złość 
są drogie. Wszak lama i tiule, pod 
znakiem których jest tegoroczny kar 
nawał, są materiałami kosztownymi. 
Pokusa jednakże do tej lśniącej tka 
niny, jaką jest lama, do całej gamy 
najpiękniejszych kolorów zwycięża» 
jak się jej więc oprzeć. W dodatku 
łama ma tak idealną płynność i mię 
kkość, jak żaden inny materiał, 


Obok lamy w tegorocznym sezo- 
nie górują także tiule, które, ze 
względu na swą nowość pomysłu i 
subtelność rysunku zdobył sobie b. 
duże wzięcie. Oznaką  pocieszającą 
dla pań jest to. że te najmodniejsze 
nowości nie wyrugowały wszelkich 
innych jedwabi, należy tylko dobrać 
odpowiedni odcień i fason sukni. 


MODA I Jej „DZIWACTWA“ 


Jak bowiem zdefiniować ostatni 
krzyk mody, jak tylko tym epitetem 
modne obecnie kapelusze. Ani nie są 
oe zbyt twarzowe, ani normalne w 
swej formie, Jedną tylko mają zale- 
tę, a mianowicie brak szablonowych 
fasonów, modele są ściśle indywidu- 
alne. Panuje tu wszechwładnie mo- 
dystka» która fantastyczną pomysło 
wością stara się prześcignąć konku- 


Sprzedaż 


FUTRA 


damskie, męskie, NAJTA- 

NIEJ — DOGODNIE, xa- 

kupisz, przerobisa 
MOSLOWICZ 


a raków HYNEK GŁ. 
PIERWSZE PIĘTRO 
PASAŻ BIELAKA 


POSEZONOWE CENY 0 30^ ZNIŻONE, 


UHURZY NA PRZEPUKLINĘ DŁUGOLET.- 
NI SPECJALISTA M. LANDAU, KRAKÓW 
DIETLA 44, I. P. WYKONUJE OPASKI 
PRZEPUKLINOWE RÓZNEGO KODZAJU, 
SUSPENSORIA. OPASKI FO OPERACJI 
SLEPEJ KISZKI. PRZYJMUJE WSZEL.- 
KIE REPERACJE. POSIADA LICZNE 
PODZIEKOWANIA. 


WODY MINERALNE SYNT. „SANAVIT* 
są Skuteczne i tanie. Zamówienia : 
„SANA VI T“ Fabryka leczniczych wód 
mineralnych synt. Kraków  Chocimska 19, 
tel. 151-20. 

Do każdej Ilaszki dołączamy bony tury- 
styczne P. K. P. 

FISHARMONIE małe nadeszły. Skład for- 
tepianów Heleny SMOLARSKIEJ, Kraków 

Sławkowska 4. 


PONCZOCHY GUMOWE „Lustex . „acade- 
mic“ i inne wszeikiego rodzaju na żylaki 
i chore nogi, poleca najtaniej firma Ar- 
nold Gronner, hurt. Skład artykułów gu- 
mowo-chirurgicznych, sanitacnych i opa- 
trunkowych, Kraków. św. Idziego 1 (róg 
Grodzkiej 69), 


Różne 

SWETRY, pulowery „golfy“, bezrę. 
kawniki, damskie, męskie, dzie- 
cinne, oraz przeróbki naprawki i 
palenta, poleca PO GENACH PO- 
SEZONOWYCH „Pracownia Try- 
kołaży* SAMUELA FELMANA, — 
Kraków, SEBASTIANA 23. (sklep 
frontowy). £ 

RULDRY WYKONUJE tanio i solidnie wy- 


twórnia „Atłas' Grodzka 3. 


M6KAPKZKNAIA: Rozmiar strony druku: Wysokość 410 m/m, szerokość 


rujący magazyn, tak, że nieomal każ 
dy kapelusz- to małe arcydzieło mo- 
dystki, zapomina się jednakże przy 
tym o jego przeznaczeniu, a więc czy 
jest twarzowy. Modne są kapelusze 
małe» średnie, a więc kapelusze ty- 
rolskie, berety i owe najróżnorodniej 
sze powyginane dziwolągi, stwarza- 
jące niebywałe formy geometryczne. 


Popularnym jest kapelusz o kszta 
łcie ściętego stożka, przy czym linia 
ścięcia jest nierówna i podkreślona. 


Zasadą jest, że całe czoło i jeden 
brzeg fryzury pozostaje odsłonięty. 
Materiałem do tworzenia tego rodza- 
ju dziwactw, to filc matowy i welu- 
rowy. Sportowe kapelusze pudporząd 
kowują się modelom futrzanym. 


DOMOWE RECEPTY NA KOSME- 
TYKI KREM TŁUSTY NA NOC. 


Wziąć łyżkę lanoliny  bezwodnej, 
dolać do niej wody, tyle, ile przyj- 
mie i utrzeć w słoiczku. Gdy już dob- 
rze będzie roztarta, dolewać olejku 
migdałowego tak długo dopóki krem 
nie będzie miał konsystencji niezbyt 
gęstej Śmietany. Można dodać parę 
kropel jakiejś esencji kwiatowej, 
gdyż lanolina ma dość nieprzyjemny 
zapach. 


Jest to idealny i najzdrowszy krem 
tłusty, bardzo odpowiedni na skórę 
suchą. 


Trzeba pamiętać, że jest to bardzo 
tłusty krem i nie należy nadużywać 
go. aby nie przeiłuścić sobie skóry. 


—0— 


WYSPRZEDAŹŻ kilku tysięcy swetrów po ce- 
nach zniżonych. Oto kiłka cen a przy 
kladu: 1000 sztux swetrów męskich z an- 
gielskiej włóczki zamiast po 11 zl. tylko 
4.90 zł, 800 sztuk swetrów dziecinnych, 
wełnianych, zamiast 7 zł tylko 2.00, 500 
sztuk swetrów damskich wg. wiedeńskich 
modeli po 6.50 i 6.90 oraz wiele innych 
Ostrowiecki, Kraków, Krakowskz 12. 


CHROMOWANIE, niklowanie, mie- 
dziowarie, polerowanie. „Niklo- 
Chrom“, Kraków, Tarłowska 6, 


boczna Zwierzynieckiej. Tel. 119-61. 


ZAWIADAMIAM PT. Klientów, iż przenio- 
słem zakład kuśnierski z ulicy Flioriań- 
skiej na ulicę Bracką la I piętro, Przyj- 
muję wszelkie roboty kuśnierskie. Wyko 
nanie solidne, ceny niskie. Z poważaniem 

JÓZEF BOCHENEK. 


KURSY KROJU, Modelowania i Szycia, kon- 
cesjonowane przez Kuratorium ELWIRY 
RBALPERN - SUSSEROWEJ, absolwentki 
Wiener Moden Akademie, Nauka najnow 
szym systemem wiedeńskim. Po ukończe- 
niu, świadectwa. Wpisy: Kraków, KRUP- 
NICZA 18. 
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WIZ! Gabinet Lekarsko - Ko- 
ME smetyczny „ELIZABETH: 
pod kierownictwem dłu- 


XX WIEKU goletniej asystentki ber- 
lińskiego instytutu Dr. 
Chir. Ełfridy Ehrenreich. KRAKÓW, JA- 


SNA 6, m. 7, leczy i odmładza każdą cerę, 


usuwa brodawki, pryszcze i t. d. Poleca 


najnowsze preparaty. Porady bezpłatne. — 
Ceny b. niskie. 


ANGIELSKA 
KORESPONDENCJA - TŁUMACZENIA 


Józ. Kurmel 
KOLE TER 3. 
LEKCJE TAMZE — TELEFON 114-66 


w Krakowie 


Rada Miejska w Krakowie na po 
siedzeniu ostatniem uchwaliła szereg 
zmian, względnie nowych nazw ulic 
w Krakowie, m. in.: > 

W dz. V: 1) ulicy Pędzichów-bocz- 
nej nazwę „ul. Zygmunta Wróblew- 
skiego“, 2) ul. Krowoderskiej-bocznej 
na ul. Jerzego Żuławskiego na grun- 
tach Rippera nazwę „Ul. Oskara Kol 
berga“. 

W dz. XII: 3) ul. Na Stawach naz 
wę „Ul. Michała Stachowicza“, 4) 
ul. bucznej i T. Kościuszki biegnącej 
ku pl. Na Stawach, nazwę „Ul. Bole 
sława Komorowskiego*. 5) Przedłu. 
żenie ul. Smoleńsk, od Al. Krasińs. 
kiego do ulicy Łowieckiej nazwę „Ul 
Rtm. Dunin - Wąsowicza'. 

W dz. XIII: 6) ul. Wolskiej bocz- 
nej nazwę „Ul. Pod Sikornikiem“. 
7) ul. bocznej między ul. Król. Jad- 
wigi a ul. Emaus, nazwę „Ul. Jaxy 
Gryfity'. 

W dz. XIV: 8) ul. nowootwierają- 
cej się od Al. 3 Maja do kolonii pra- 
cowników P. K. K. O. — „Ul. Pęk. 
szyca > Grudzińskiego“ 9) ul Wewnę 
trznej w kolonii P. K. K. O. od wylo 
tu ulicy wymienionej pod poz 7) do 
ul. Reymonta (równoległą do ul. bie 
gnącej wzdłuż stadionu sportowego) 

„Ul. Włodzimierza Koniecznego”. 
10) ul. powstałej wzdłuż granicy par 
ku Krakowskiego, od ul. Szopena do 
ul. Czarnowiejskiej, nazwę „Ul. Ka. 


NOWY WIELKI 


rola Szymanowskiego”. 11) nowoot- 
wartej ulicy w kolonii pracowników 
P. K. K. O., przylegającej do stadio- 
nu sportowego, nazwę „Ul. Wyrwy- 
Furgalskiego'" 

W dz. XV: 12) piacowi przed par- 
kiem Krakowskim u wylotu ul. Kar 


melickiej, między ulicami Ruską i 
Wybickiego, nazwę „Placu Inwali- 
dów“. 


W dz. XVII: 13) ul. bocznej Wroc 
ławskiej obok szpitala garnizonowe 
go, między ul. Wrocławską a Skado 
wą, nazwę „Ul. Iwona Odrowąża*. 
14) przecznicy pierwszej po prawej 
stronie ul. Józefa Friedleina ku uli- 
cy Wrocławskiej bocznej nazwę „Ul. 
Emilii Plater". 

W dz. VXIII: 15) ul. bocznej Al. 
29 Listopada, nazwę „Ul. Gen. Prg 
dzyńskiego*. 16) ul. bocznej Al. 29 
Listopada ku linii kolejowej Kra- 
ków — Miechów, nazwę „Ul. Mara- 
na Langiewicza”. 

W dz. XIV: 17) ul. Kieleckiej bocz 
nej nazwę „Ul Wilka - Wyrwińskie 
go“. 18) ul. Grunwaldzkiej bocznej 
nazwę „Ul. Harwina Piątka”. 19) ul. 
Wiślisko, nazwę Al. Ignacego Da- 
szyńskiego*. 20) przecznicy od rogu 
ul. Grzegórzeckiej do nowobudują- 
cej się szkoły na gruntach poaugusty 
uńskich, nazwę „Ul. Wiślisko*. 

Nazwy te po zatwierdzeniu przez 
województwo wejdą w życie. 


CMENTARZ 


w krakowie 


(x) Od dłuższego czasu Zarząd 
Gminy m. Krakowa zabiega o naby- 
bycie większych obszarów pól poza 
granicami gminy w celu założenia 
wielkiego, nowego cmentarza. Roz- 
mowy z gminą Bieżanów, na której 
terenach zamierzano pierwotnie za- 
łożyć wspomniany cmentarz zakoń- 
czyły się niepomyślnie. Bieżanów od- 
mówił sprzedaży gruntów na powyż- 
szy cel. 


Obecnie są w toku usiłowania na- 
bycia około 200 morgów na terenach 
gminy Czerwonego Prądnika. W tym 
celu odbywają się układy z przedsta 
wiciełami Szpitala św. Łazarza: i Za 
konu OO. Dominikanóf. którzy w tej 
gminie posiadają swoje łany. Spra. 


NA MARGINESIE 


Wykładowca: Proszę mi powie- 
dzieć co jest trudniej wybijać szyby, 
czy je wprawiać? 

pa 

Wykładowca: Wybijać, gdyż do 
tego potrzeba jest mieć wykształce- 
nie conajmniej szkoły średniej, pod- 
czas gdy do wstawiania wystarczy 7 
klas szkoły powszechnej. 

-= - 


Urlop prez. dra Rodzyńskiego. 


Wiceprezydent miasta dr. R. Ra- 
dzyński bawi obecnie na urlopie po- 
za Krakowem. Obejmie z powrotem 
urzędowanie 9. II. Agendy wicepre 
zydenta Radzyńskiego prowadzi w 
zastępstwie wiceprezydent dr. Kli- 
mecki. 


KURSY STENOGRAFII połskiej-nie- 
mieckiej oraz maszynopisma rozpo 
czyna się w najbliższych dniach pod 
kierownictwem ZOFII SCHONGU- 
TÓWNEJ, Kraków, W.W. Świętych 
8, front, l. p., tel. 109-97. Wpisy 
9 rano da 6 wieczór. : 


wa byłaby już może pomyślnie . za. 
łatwioną, gdyby nie stanowisko nie- 
których gospodarzy małorolnych, od 
których m. Kraków musi ewentual. 
nie wykupić pola leżące w bezpośred 
nim sąsiedztwie wspomnianych wy 
żej terenów. 

W związku z tym, brana jest pod 
uwagę konieczność dalszej rozbudo. 
wy sieci tramwajowej aż do Gzery. 
nego Prądnika. 


TEATR BAGATELA 


Z dniem dzisiejszym wchodzi na 
afisz Bagateli nowa rewia pt. „Figle 
karnawałowe“ 


W rewii bierze udział cały zespół 
artystyczny żegnający Kraków z Gra 
bowską, Pilarskim, Rytowskim, Reg- 
nisen oraze bałetem na czele 


Rewię cechuje wesołość, pomysło- 
we dekoracje. oraz atrakcyjny prog- 
ram. 


Ponadt film „Mali bohaterowie", 


Z OPERETKI LWOWSKIEJ 


W czwartek piątek i sobotę i nie- 
dzielę w Sali Saskiej ul. św. Jana 6 
odbędą się pożegnalne występy ope- 
retki łwowskiej nowym programem 
pióra H. Zbierzchowskiego pt. „Ta 
joj“, ta my ze Lwowa. 


Na czele zespołu A. Kaczorowski. 


Początek przedstawień  codzienie 
o 8-mej, w sobotę i nedziełę o 5-tej 
pop. w niedzielę o 4.15 6.15 i 8.15. 


Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO 


Jutro w piątek „Czemu kłamiesz najdroż- 
sza?“ komedia muzyczna H. Lengafeidera 
i S$. Tischa z muzyką K. Markera w reży- 
serii W. Raduiskiego w premierowej obsa- 
dzie 


A7 m/m. — Podstawą obliczenia jarn jedem mitimetr, w jedmayra łumie. Strona dzieli się na 4 tamy. 


Fany ogłoszeń w Motych: |. strona w t łamie za 1 m/m zł 1.25. Tekst V5—VIl sirosy ui 1.—. Za takstem sł 0.68. Madcałaae xa i m/m w 1 łamie zł 0.76. Nekrologi w tekście do 60 
ej w larda sł 20-—, D łamash zł 30.—, Ogłoszenia drobne za slowo 6.16. Die possukająwych praey w drubnyah xa ałowo 4.85. Matrymonialne xa stowo w drobnych zł 0.15 


Harmaiejsze ogłoszenie drobaa flarymy se 18 słów. Ma rastrzetenie miejsca Waliona alg HB prosemi. 


CI dm Er aaa GŚM4 SDE BEE BARWĘ 
męki ndzawiodzialny i mzdawęn: August Comber 


„Drukarnia „Monopol“, Kraków, ul. Na Gródku 4 


